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przed nami Nowy Rok. Często stanowi on dla nas 
„nowy początek” i jest okazją do wprowadzenia 
zmian we własnym życiu, o czym pisze w swoim 
interesującym artykule Nowy rok – nowy ja? Małgo-
rzata Wojsz. Miejmy nadzieję, że obfitować będzie w 
zdrowie, miłość i szczęście, czego Państwu życzymy.
Na okładce tegoż styczniowego wydania znalazły 
się dwa materiały: „Luboń jest gotowy zablokować 
budowę przetwórni odpadów niezależnie od kosz-
tów” oraz Pionierski projekt na skalę międzynaro-
dową, traktujący o powstaniu pierwszej w naszym 
kraju Polskiej Ligi Koszykówki Zunifikowanej, które 
w naszym odczuciu z całą pewnością zasługują na 
uwagę.

Pierwszy tegoroczny numer „Gazety Lubońskiej” 
jest bardzo bogaty w wartościowe treści. Tym razem 
pozwolę sobie wymienić zaledwie kilka tytułów, na-
szym zdaniem, jednych z ciekawszych w tym wyda-
niu artykułów, a są to: 80. rocznica ewakuacji i likwi-
dacji obozu w Żabikowie; Adam Henicz – pasjonat i 
społecznik; Babcie i dziadkowie w Polsce – czy jest 
ich więcej niż wnuków?; Beatyfikacja ks. Stanisława 
Streicha. Państwa wzrok przykuć powinny także roz-
maite fotorelacje (nie tylko te świąteczne). Zachęca-
my do wnikliwej lektury.

	 W imieniu zespołu redakcyjnego
	 Paulina Korytowska

Drodzy Czytelnicy, Ważne daty 
STYCZEŃ
1 stycznia (środa) – Nowy Rok
6 stycznia (poniedziałek) – Trzech Króli
21 stycznia (wtorek) – Dzień Babci
22 stycznia (środa) – Dzień Dziadka

LUTY
2 lutego (niedziela) – Matki Boskiej Gromnicznej
14 lutego (piątek) – Walentynki
27 lutego (czwartek) – Tłusty czwartek

	 (red.)

Firma zajmująca się budową stoisk targowych
na terenie europy 

zatrudni: 
stolarzy, malarzy-szpachlarzy-tynkarzy, 

instalatorów wod-kan, elektryków, kierowców C+E, 
monterów i kierowników grup montażowych stoisk.
Oferujemy stabilne zatrudnienie i wysokie zarobki. 

Miejsce pracy Stęszew. Tel: 537 225 817

Kochane Babcie, Drodzy Dziadkowie!
z okazji Waszego święta życzymy Wam wszystkiego, co 
w życiu najlepsze i najpiękniejsze. Przede wszystkim dużo 
zdrowia, młodzieńczej energii, wiele radości, spełnienia 
marzeń, szczęścia oraz samych pogodnych dni…

R E K L A M A
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Historia powstania Dnia Babci i Dnia Dziadka
Pomysł utworzenia Dnia Babci w Polsce pojawił się w tygodniku „Kobieta i Ży-
cie” w 1964 r., za sprawą wystąpienia Mieczysławy Ćwiklińskiej – znanej postaci 
kina i teatru – jako babci w sztuce pt. „Drzewa umierają stojąc”. To właśnie 21 
stycznia tamtego roku sędziwa już aktorka miała wystąpić w Poznaniu. Redak-
cja „Ekspresu Poznańskiego” wręczyła jej tort oraz kwiaty, ustanawiając tym 
samym nowe święto — Dzień Babci, które już rok później przyjęło się w społe-
czeństwie i zaczęło być obchodzone.

Dzień Dziadka został ustanowiony nieco później, bo w 1978 r., kiedy Telewizja 
Polska zorganizowała konkurs na ustalenie daty tego święta. Pierwotnie Dzień 
Dziadka miał być świętowany w dniu urodzin Mieczysława Fogga – 30 maja. 
Pomysł się jednak nie przyjął i ostatecznie zdecydowano, że dziadkowie będą 
mieć swoje święto tuż po Dniu Babci. W 1981 r. Dzień Dziadka został oficjalnie 
wpisany do kalendarza i od tego czasu w Polsce obchodzi się go 22 stycznia. 
Według niektórych źródeł święto dziadków przywędrowało do Polski ze Sta-
nów Zjednoczonych.

Świętowanie za granicą
W innych krajach również Babcie i Dziadkowie mają swoje specjalne święta. 
W USA odpowiednikiem Dni Babci i Dziadka jest Narodowy Dzień Dziadków 
(ang. National Grandparents Day). Nie jest więc świętem rozdzielonym na dwa 
dni, a obchodzony jest w pierwszą niedzielę po Święcie Pracy, które przypa-
da na pierwszy poniedziałek września. We Francji jest to święto ruchome, ob-
chodzone w pierwszą niedzielę marca. Powstało jako rozwinięcie pomysłu na 
popularną kawę Babci, czyli Café Grand’Mère. W Wielkiej Brytanii w pierwszą 
niedzielę października obchodzony jest Narodowy Dzień Dziadków, podczas 

którego w szkołach organizowane są spotkania z dziadkami, a dzieci przygo-
towują laurki. Często cała rodzina wybiera się tego dnia do restauracji. Dzień 
Babci i Dziadka we Włoszech – La Festa dei nonni – obchodzony jest od 2005 r. 
2 października. W katolicyzmie ten dzień jest świętem Aniołów Stróżów, nawią-
zuje do dziadków troszczących się o dzieci i wnuki, zapewniających im bezpie-
czeństwo i bezwarunkową miłość. Co ciekawe, w Japonii nie ma oddzielnego 
święta Babć i Dziadków, ale od 1966 r. 15 września obchodzi się Dzień Szacun-
ku Dla Wieku. W tym dniu młodsi członkowie rodziny dziękują starszym za ich 
opiekę i podkreślają, że dziadkowie i babcie są dla nich autorytetem.

Babcie i Dziadkowie „w liczbach”
Jak wiemy, w Polsce społeczeństwo się starzeje, zatem stale „przybywa nam” 
Babć i Dziadków. W styczniu 2024 r. osób w wieku 65+ było około 7 mln. We-
dług prognoz GUS w 2050 r. osoby w wieku 60+ będą stanowić ok. 40% spo-
łeczeństwa, zatem będzie ich prawie 14 mln. Indeks starości społeczeństwa, 
czyli miernik obliczany przez GUS, wskazuje, ile osób w wieku 65 lat i więcej 
przypada na 100 osób w wieku 0-14 lat. W 2011 r. był na poziomie 90, czyli na 
100 wnucząt przypadało 90 Babć i Dziadków. W 2022 roku było to już 119, czyli 
mamy już wyraźną przewagę seniorów, która w dodatku zwiększa się z roku na 
rok, a naszych Babć i Dziadków jest więcej niż wnuków i wnuczek.

Z okazji Dnia Babci i Dnia Dziadka składamy najserdeczniejsze życzenia zdro-
wia, radości i spokoju. Niech każdy dzień przynosi uśmiech i poczucie dumy 
z najbliższych. Dzięki swojej mądrości, doświadczeniu i miłości budujecie ro-
dzinne więzi i przekazujecie wartości, które zostają na całe życie.

	 Małgorzata Wojsz

	 Źródła: TVN, serwis Infor, prognozy GUS

SŁOWO OD REDAKCJI

Każdego roku, 21 stycznia i 22 stycznia, w Polsce obchodzimy odpowiednio Dzień Babci i Dzień Dziadka – wyjąt-
kowe święta, które pozwalają nam wyrazić miłość, wdzięczność i szacunek dla osób, które odgrywają kluczowe 
role w naszych rodzinach. Choć tradycja ta wydaje się być naturalną częścią polskiego kalendarza, jej historia 
ma stosunkowo niedawne korzenie.

Babcie i Dziadkowie w Polsce 
– czy jest ich więcej niż wnuków?

Nowy rok – nowy ja?

W naszych czasach z początkiem stycznia wielu z nas składa obietnice nie 
bogom, a sobie. Myślimy o ubiegłorocznych sukcesach, porażkach, o tym, 
co udało się zrealizować, a co poszło nie tak. Pojawia się naturalna potrzeba 
rozpoczęcia „od nowa”, czystej kartki, na której zapiszemy nasze cele, marze-
nia i postanowienia. 

Dlaczego robimy postanowienia noworoczne?
Postanowienia noworoczne wynikają z potrzeby zmiany i dążenia do lep-
szej wersji siebie. Nowy rok symbolizuje nowy początek – czas, w którym 
wszystko wydaje się możliwe. Psychologia mówi, że momenty przejściowe, 
takie jak zmiana roku (często też zakończenie związku, czy odejście z pracy), 
dodają nam motywacji i chęci do działania. To dlatego w sylwestra obiecu-
jemy sobie, że od stycznia zaczniemy zdrowo się odżywiać, rzucimy palenie, 
będziemy więcej ćwiczyć czy też znajdziemy czas na rozwój osobisty.

Najpopularniejsze noworoczne postanowienia Polaków
Aż 76% Polaków deklarowało postanowienia noworoczne na rok 2024, co 
wynika z badań przeprowadzonych przez panel Ariadna. Najczęściej doty-
czyły one poprawy zdrowia i kondycji fizycznej: chęć schudnięcia (33% Po-
laków), zdrowsze odżywianie (28%) oraz uprawianie sportu (26%). Co cie-
kawe, postanowienia te częściej podejmowane są przez kobiety niż przez 
mężczyzn. Wśród mężczyzn popularniejsze są cele związane z poświęce-
niem więcej czasu na hobby lub zmianą pracy. Natomiast około 24% Pola-
ków nie ma żadnych postanowień noworocznych.

Dlaczego tak szybko rezygnujemy z postanowień?
Przykra prawda jest taka, że znaczna większość ludzi już w lutym rzuca 
wszystkie swoje postanowienia, do czerwca utrzymuje je ok. 4% z nas. Dla-
czego tak jest? Prof. Carlbring, wykładowca psychologii na Uniwersytecie 
Sztokholmskim, wyjaśnił to w następujący sposób: „W wielu przypadkach 
zdecydowanie pomóc mogłoby przeformułowanie postanowienia. Na przy-
kład jeśli naszym celem jest zrezygnowanie z jedzenia słodyczy, aby schud-
nąć, najprawdopodobniej uda nam się to, jeśli postanowimy, że będziemy 
jeść parę razy dziennie owoce. W ten sposób zastąpimy słodycze zdrowszą 
przekąską, dzięki czemu przypuszczalnie stracimy na wadze i spełnimy swo-
je postanowienie. Nie możemy wyeliminować zachowania, ale możemy je 
zastąpić nowym nawykiem”.

Czy zatem postanowienia noworoczne mają sens?
Jeśli podejdziemy do naszych postanowień rozsądnie, mogą stać się sku-
tecznym narzędziem rozwoju. Jednak zamiast obiecywać sobie rewolucję, 
lepiej skupić się na małych, stopniowych zmianach. W końcu najważniejsze, 
by noworoczne postanowienia nie były tylko chwilową modą, ale trwałym 
krokiem ku lepszej wersji siebie. Należy też pamiętać, że styczeń nie jest je-
dynym momentem w roku, kiedy warto się zmieniać! 

	 Małgorzata Wojsz

	 Źródła: historia.dorzeczy.pl, panelariadna.pl, cordis.europa.eu

Pierwszymi ludźmi, którzy podejmowali „postanowienia noworoczne”, byli starożytni Babilończycy żyjący około 
4 tys. lat temu. W Babilonii nowy rok świętowano w marcu, wraz z początkiem prac polowych. Składano wtedy 
ofiary bogom, obiecując spłatę swoich długów i zwrot pożyczonych przedmiotów. W przypadku, kiedy ktoś do-
trzymał obietnicy, bogowie mieli obdarzyć go pomyślnością na nadchodzący rok. Ktoś, kto zawiódł, miał stracić 
ich przychylność i źle mu się wiodło.
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Pomysł na organizację Wigilii Miejskich zrodził się przed ponad ośmioma 
laty podczas spotkania z okazji Święta Pracownika Socjalnego w Miej-
skim Ośrodku Pomocy Społecznej (MOPS). Inicjatywa ta, zapoczątkowa-
na przez ówczesnych przedstawicieli władz lokalnych, ma na celu inte-
grację mieszkańców oraz wzmocnienie więzi społecznych w Luboniu.

Tegoroczna Wigilia Miejska zorganizowana już po raz czwarty z kolei w 
plenerze, przyciągnęła mnóstwo osób zainteresowanych wydarzeniem, 
które mogły skorzystać z wielu atrakcji, znaleźć dla siebie unikalne ozdo-
by i świąteczne dekoracje, a także spróbować swoich sił w tworzeniu 
własnoręcznych stroików. Na miejscu można było zakupić miody, grzane 
wino bezalkoholowe, bransoletki z koralików, biżuterię z kamieni natu-
ralnych, makramy, przedmioty wykonane z żywicy epoksydowej, odzież. 
Organizatorzy – Miasto Luboń, Młodzieżowa Rada Miasta Luboń, Miejski 
Ośrodek Pomocy Społecznej oraz Stowarzyszenie Pozytywny Luboń – za-
pewnili przybyłym wiele atrakcji, takich jak: przejazd kolejką świąteczną, 
otwarcie szopki bożonarodzeniowej, zajęcia animacyjne w ramach świą-
tecznej rozgrzewki. Uczestnicy Wigilii mogli również obejrzeć występy na 
scenie (m.in. przygotowane przez uczniów lubońskich szkół), zapozować 
w fotobudce 360°, a także zachwycić się zimowym pokazem iluzji oraz 
laserowym show. Święty Mikołaj rozdawał prezenty, a kto chciał mógł 
otrzymać także pyszny  poczęstunek.

To szczególne wydarzenie uświetniły z pewnością mnogie stoiska wy-
stawców, w tym: Rękodzieła MOTYL-a, Zręczna Sarna, Pracownia Cera-
magiczna, Warsztat Terapii Zajęciowej „Wspólna Droga”, Pracownia Deko-
racji Dłubane, Podszyte Naturą, AnimMode, Kajetan Pasak, Pan Śrubka 
Rękodzieło, PaTeWianki Pracownia Rękodzieła, Torty od Szopki Pracow-
nia Tortów Artystycznych, Rad Rodziców z lubońskich szkół. Wśród stoisk 
organizatorów i partnerów znalazły się natomiast stoiska: Młodzieżowej 
Rady Miasta Luboń, Factory Luboń, Stowarzyszenia Forum Obywatel-
skie Luboń, Biblioteki Miejskiej, Ośrodka Kultury, Urzędu Miasta Luboń, 
zachęcając zebranych do uczestnictwa w rozmaitych warsztatach i nie 
tylko. Dzięki wsparciu sponsorów oraz partnerów, takich jak LOSiR Lu-
boń, Kom-Lub Sp. z o. o., Luvena S.A, Factory Luboń, Smaczne Torty – 
Cukiernia Krzyżański, IKA Polska E. Roszak sp. k., Intermarche Luboń czy 
Piekarnia-Cukiernia Anika, wydarzenie mogło odbyć się na tak wysokim 
poziomie. Ponadto sfinansowano je ze środków Narodowego Instytutu 
Wolności – Centrum Rozwoju Społeczeństwa Obywatelskiego w ramach 
Rządowego Programu Funduszu Młodzieżowego na lata 2024-2026.

Wigilia Miejska w Luboniu to nie tylko wspaniała okazja do wspólnego 
świętowania, ale także do promowania lokalnych twórców i rzemieślni-
ków. Liczne stoiska oferowały rękodzieła, od dekoracji po słodkości, co 
przyciągnęło wielu miłośników unikalnych produktów. Wigilia Miejska 
w Luboniu ma szansę stać się tradycyjnym lubońskim jarmarkiem, który 

zbliża i integruje społeczność, przypominając o wartościach świątecz-
nych. Z niecierpliwością czekamy na przyszłoroczną jej edycję.

	 Beata Spychała

Magiczna Wigilia Miejska w Luboniu 
Poczuliśmy klimat świąt! W niedzielę, 8 grudnia w godz. 15-19, na placu Edmunda Bojanowskiego w Luboniu od-
było się wyjątkowe, radosne wydarzenie, które zgromadziło liczne grono mieszkańców naszego miasta na wspól-
nym śpiewaniu kolęd. Wigilia Miejska, będąca tradycyjnie przedsmakiem Świąt Bożego Narodzenia, przyciągnęła 
uwagę zarówno dorosłych, jak i dzieci, a my z przyjemnością objęliśmy ją patronatem medialnym.

Szopka bożonarodzeniowa na pl. Edmunda Bojanowskiego   fot. Beata Spychała

Tegoroczna Wigilia Miejska przyciągnęła na miejsce sporą ilość osób   
fot. Łukasz Bogacz

Na zakończenie na scenie pojawiły się (od lewej strony): Małgorzata Machalska Bur-
mistrz Miasta Luboń, jej zastępca Dorota Franek oraz Przewodnicząca RML Teresa 
Zygmanowska. W tym momencie nie mogło zabraknąć również Świętego Mikołaja, 
który życzył zebranym udanych świąt   fot. Paulina Korytowska

Pod patronatem Gazety Lubońskiej
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Pod patronatem Gazety Lubońskiej

Święty Mikołaj rozdawał prezenty   fot. Łukasz Bogacz

Przejażdżka świąteczną kolejką była nie lada atrakcją   fot. Łukasz Bogacz

Pod sceną zebrał się tłum ludzi   fot. Łukasz Bogacz

Podczas Wigilii Miejskiej mogliśmy podziwiać na scenie występy wielu artystów, 
wziąć udział w warsztatach, zjeść ciepły posiłek czy zakupić od lokalnych wystaw-
ców rozmaite wyroby   fot. Rafał Wojtyniak

Na scenie stanęli młodzi artyści   fot. Łukasz Bogacz
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W grudniu wiele miast w całej Polsce tradycyjnie udekorowano. Światełka, 
subtelne dodatki i świąteczne dekoracje ozdobiły mnóstwo ulic oraz placów, 
gdzieniegdzie zagościły szopki bożonarodzeniowe, o pięknie przystrojonych 
choinkach nie wspominając. Luboń również zyskał kolorową, fantazyjną opra-
wę, a jego mieszkańcom udzielił się świąteczny nastrój. 

Na uwagę z całą pewnością zasługują iluminacje świetlne, które pojawiły się na 
pl. E. Bojanowskiego. Warto było uwiecznić ten magiczny krajobraz przy użyciu 
aparatu fotograficznego. 

	 Oprac. Paulina Korytowska

	 Zdjęcia Mateusz Wanecki

Luboń w świątecznej odsłonie – fotorelacja

Wolontariackie międzypokoleniowe działania
Wspaniały przykład dobrych praktyk, to efekt mię-
dzypokoleniowej, wolontariackiej współpracy se-
niorów Uniwersytetu Lubońskiego Trzeciego Wie-
ku i uczniów Szkoły Podstawowej nr 4 oraz Szkoły 
Podstawowej nr 5 w Luboniu. To nie tylko pozna-
wanie nowych technik plastycznych, ale wspólne 
działanie, rozmowy i bardzo miło spędzony czas. 
To kolejne wolontariackie działania, które budują 
postawy młodych ludzi i są wspaniałą okazją do 
poznawania pokoleniowego. W trakcie tworzenia 
kolorowych, okazjonalnych niespodzianek, at-
mosfera była radosna, ciepła i świąteczna. A efekty 
naszej wspólnej pracy pofruną jak motyle, niosąc 
dobro i uśmiech. Dziękujemy…

Irena Skrzypczak

Efekt wspólnych działań seniorów z ULTW oraz uczniów 
lubońskich szkół przyniesie radość innym   fot. Irena 
Skrzypczak

Wspólne tworzenie świątecznych niespodzianek   
fot. Irena Skrzypczak
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W sobotę 7 grudnia o godz. 18 w Szkole Podstawowej nr 5 w Luboniu odbył się przepiękny Koncert Świąteczny „Więcej 
radości w nas”, którego organizatorami byli Biblioteka Miejska w Luboniu oraz Stowarzyszenie Pozytywny Luboń. Wyda-
rzenie dofinansowano z budżetu Miasta Luboń.

W niedzielę 1 grudnia 2024 roku w hali Lubońskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji Uczniowski Klub Sportowy Jedynka był 
organizatorem 28. edycji Mikołajkowego Halowego Turnieju Żaków o Puchar Prezesa Klubu UKS Jedynka Luboń.

„Więcej radości w nas”

Mikołajki Uczniowskiego Klubu Sportowego Jedynka Luboń

Koncert zadedykowany został Łucji – młodej skrzypaczce, która od lipca 
ubiegłego roku jest pacjentką onkologiczną, cierpiąc na rzadki złośliwy no-
wotwór. Podczas koncertu można było wspomóc dziewczynkę w ramach 
zbiórki pieniędzy.

Wieczorny występ rozpoczął Kwintet Instrumentów Dętych Blaszanych „Gran-
dioso” pod dyrekcją Pawła Joksa. Zagrali wszystkim znaną melodię piosenki 
„Let it snow”. Widownia mogła usłyszeć także w ich wykonaniu popularne 
kolędy oraz świąteczne przeboje (nie tylko polskie), między innymi: „Jest taki 
dzień” zespołu Czerwone Gitary, „Last Christmas” zespołu Wham, „Jezusa na-
rodzonego” czy „Cichą noc”. Podczas koncertu wystąpiła także Wiktoria Kach-
niarz, znana ze scen ogólnopolskich, a także międzynarodowych. Sopranistka 
z akompaniamentem pianistki Ilony Kępczyńskiej zaśpiewała m.in. takie ko-
lędy jak „Jezus malusieńki”, „Wśród nocnej ciszy”, czym zachwyciła i wzruszyła 
widownię. Na końcu na scenę wszedł Maciej Kujawa z gitarą i zaśpiewał pięk-
ną i melancholijną lubońską kolędę pt. „Razem na święta”, której refren brzmi: 
„Śnieg, śnieg pada cały Luboń odpowiada miłością”. Kolędę po raz pierwszy 
przed kilkoma laty wykonali Magdalena Dolska-Domek, Marysia Kiersnowska-
Sekulak oraz Przemo Urbaniak (twórca tekstu).

Niewątpliwie koncert ten był piękną zapowiedzią Świąt Bożego Narodzenia i 
rozgrzał serca widzów w tę zimową szarugę.

	 Małgorzata Wojsz

Udział w  rozgrywkach wzięło osiem zespołów: UKS Jedynka Luboń, Olimpia 
Plewiska, TPS Winogrady Poznań, AS Czempiń, Akademia Reissa Tulce, Clescevia 
Kleszczewo, KS 1920 Mosina, AP Champion Rokietnica. Mecze rozgrywane były 
w dwóch grupach, każdy grał z każdym. W finale zagrały zespoły, które zdobyły 
najwięcej punktów w danej grupie, a były to: UKS Jedynka Luboń oraz TPS Wino-
grady Poznań. Po wyrównanym i emocjonującym spotkaniu mecz zakończył się 
wynikiem 1:0. To właśnie zespół z Lubonia okazał się lepszy i zdobył Puchar. 

Na zakończenie turnieju wszyscy zawodnicy i  trenerzy otrzymali pamiątkowe 
medale, zespoły statuetki, a najmłodszy zespół rozgrywek puchar fair play. Orga-
nizator zapewnił wszystkim piłkarzom upominki oraz mikołaje z czekolady – sym-
bol turnieju. Specjalny upominek otrzymała jedyna dziewczynka biorąca udział 
w zawodach. Medale, statuetki i puchary wręczali Lech Bartkowiak – Prezes Klubu 
i Grzegorz Stachowicz – Sekretarz Klubu, w towarzystwie trenerów Jedynki. 

Organizatorzy dziękują wszystkim piłkarzom i ich trenerom za udział w turnieju, 
a rodzicom zawodników za sportowy i żywiołowy doping. Specjalne podziękowa-
nia kierujemy do starosty poznańskiego Jana Grabkowskiego za duże wsparcie 
finansowe oraz do Małgorzaty Machalskiej Burmistrza Miasta Luboń za ufundo-
wane upominki. Do zobaczenia w 2025 roku.

	 Lech Bartkowiak

Maciej Kujawa śpiewający naszą lubońską kolędę   fot. Małgorzata Wojsz

Zespół z Lubonia zwycięzcą ubiegłorocznego mikołajkowego turnieju w piłce nożnej   
fot. Zb. UKS Jedynka Luboń

Kwintet Instrumentów Dętych Blaszanych „Grandioso” zagrał wiele pięknych kolęd i 
świątecznych piosenek   fot. Małgorzata Wojsz

Wiktoria Kachniarz – znana sopranistka – na koncercie w SP5 w Luboniu   fot. M. Wojsz
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Na czas Świąt Bożego Narodzenia kowbojskie miasteczko wspaniale 
udekorowano. Drewniane atrapy budynków ozdobiono kolorowymi 
lampkami. Jako kolędnicy śpiewający radosne pastorałki na samym 
początku złożyliśmy wizytę gospodarzom kowbojskiego miasteczka, 
którzy poczęstowali nas ciepłą herbatą i pierniczkami. W biurze Sheriffa 
kowboje, zgodnie z regulaminem miasteczka i tradycją, zdali broń. Wi-
gilijny czas jest bowiem okresem pokoju i braterskiej miłości. W kościół-
ku znajdującym się na terenie westernowego miasteczka, jego bur-
mistrz (i zarazem właściciel) podziękował wszystkim za przybycie i za 
kultywowanie historii związanej z Dzikim Zachodem. Po powrocie do 
saloonu, przy dźwiękach kolęd, podzieliliśmy się opłatkiem, po czym 
usiedliśmy do wspólnej wieczerzy, aby radować się tą wyjątkową chwi-
lą. Cudnie udekorowany świąteczny stół zastawiono potrawami. Jak 

się okazało każdy przyniósł ze sobą coś smacznego. Z niecierpliwością 
oczekiwaliśmy także na przybycie tajemniczego gościa z Laponii, dla 
którego specjalnie przygotowano drewniany, bujany fotel. Każdy otrzy-
mał od Gwiazdora drobny upominek i każdemu wymierzył on również 
łagodną karę, przy użyciu rózgi. Prezenty jak zwykle dostarczyły nam 
wielu emocji i tematów do dalszej rozmowy. 

Co dobre szybko się kończy. Na kolejne Święta Bożego Narodzenia 
przyjdzie nam jeszcze długo poczekać.  Korzystając jednak ze sposob-
ności chciałbym złożyć Państwu życzenia, aby każdy dzień Nowego 
Roku 2025 był dla nas pełen małych i wielkich cudów.

	 Z wigilijnym pozdrowieniem
	 Sheriff Cordell
	 Zbigniew Henciel

Łacińskie słowo „vigilia” oznacza „czuwanie”, „straż nocną”, natomiast w kościołach chrześcijańskich mianem „wigilii” 
określa się dzień poprzedzający wielkie święto – narodziny Jezusa. Jest to dla nas bardzo ważne wydarzenie, które 
obchodzimy w kowbojskim miasteczku co roku. Tym razem do wspólnej wieczerzy wraz z przyjaciółmi zasiedliśmy 14 
grudnia. Zawsze cieszy nas podczas tego szczególnego wieczoru widok nowych osób przy wigilijnym stole. 

Wigilia w kowbojskim miasteczku

Gwiazdor wymierzył każdemu łagodną karę, używając rózgi   fot. Zb. Zbigniewa HencielaPrzy świątecznym stole   fot. Zb. Zbigniewa Henciela

W sobotę 14 grudnia 2024 r. na terenach Lasku Majońskiego w Luboniu odbyła się czwarta edycja Wigilijnego Biegu 
Charytatywnego. Zawody były przeznaczone zarówno dla dzieci jak i osób dorosłych. 

Wigilijny Bieg Charytatywny

Dzieci biegały na czterech dystansach: 250 m, 400 m, 600 m, 800 m.  
Zwycięzcami zostali:	

250 m (3-5 lat): Kinga Kuczmaja i Antoni Majchrzak,

400 m (6-7 lat): Pola Pioch i Oleg Skiba,

600 m (8-9 lat): Alicja Śliwa i Maksymilian Polaczek,

800 m (10-11 lat): Marta Nowak i Adrian Szramkowski, 

800 m (12-13 lat): Sara Wawrzycka,

800 m (14-15 lat): Filip Rokitowski.

Dorośli mieli do wyboru bieg lub marsz Nordic Walking na dystansie 5 km. 
Wśród pań w biegu triumfowała Magdalena Bartoszak (czas 23:02), a wśród 
panów zwyciężył Mikołaj Śrama (17:59). Natomiast w marszu NW najlepsi oka-
zali się Sylwia Stelmaszyk (34:23) i Roman Frąckowiak (31:45). 

Podczas biegu rozegrano także 4. Mistrzostwa Zespołu Szkół Mechanicz-
nych im. Komisji Edukacji Narodowej z  Poznania w  biegu przełajowym, 
w  których triumfowała Aleksandra Konenc-Szymczak (35:09). Nagrodzo-
no także najlepsze 4-osobowe zespoły w  biegu i  marszu NW. 1. miejsca 
na podium zajęły drużyny: „Kilometry Zbieramy” oraz „Spartanie”. Wszyscy 
uczestnicy, którzy ukończyli rywalizację otrzymali pamiątkowe medale oraz 
poczęstunek regeneracyjny.

Jak nazwa imprezy wskazuje, towarzyszył jej cel dobroczynny. W tym roku ze-
brano rekordową kwotę 3395,5 zł na wsparcie Stowarzyszenia „Ty też możesz 
zostać Świętym Mikołajem”, działającego od 2013 roku i prowadzącego zbiór-
kę prezentów dla dzieci, które w okresie świąt przebywają w szpitalu. Patro-
natem Stowarzyszenia w tym roku objęte zostały Szpital Kliniczny im. Karola 
Jonschera na ul. Szpitalnej w Poznaniu oraz Oddział Ginekologiczno-Położni-

czy Szpitala Miejskiego im. Franciszka Raszei na ul. Mickiewicza w Poznaniu.

Organizatorem imprezy była firma Ronin Running. Tegoroczne zawody były 
objęte honorowym patronatem Burmistrz Miasta Luboń Małgorzaty Ma-
chalskiej. Piąta edycja Wigilijnego Biegu Charytatywnego odbędzie się 13 
grudnia 2025 r. Więcej szczegółów znajdą Państwo na stronie internetowej: 
https://www.facebook.com/wigilijnybiegcharytatywny

	 Adam Chudzicki

Uczestnicy ubiegłorocznej czwartej edycji Wigilijnego Biegu Charytatywnego   
fot. Anna Strojna
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Zeltweg, to mała, leżąca w dolinie austriacka miejscowość, licząca niecałe osiem tysięcy mieszkańców, oddalona od 
Lubonia o 10 godzin jazdy samochodem. Nieopodal niej znajduje się tor F1 Red Bull Ring oraz wojskowe lotnisko Flie-
gerhorst Hinterstoisser. Raz na dwa lata, ta spokojna miejscowość przeobraża się w miejsce kultu każdego fana lotnic-
twa. Na przełomie sierpnia i września jest to arena największych w Europie pokazów lotniczych pod nazwą Airpower. 

Pokazy Airpower skupiają w sobie wszystko to, co jest kwintesencją po-
dobnych eventów lotniczych rozsianych po całym globie czyli najnowo-
cześniejsze nowinki technologiczne wykorzystywane w awiacji, mnogość 
wszelkiego rodzaju maszyn latających oraz tło… W Zeltweg podziwiamy 
powietrzne akrobacje na tle gór, a nie jak w innych przypadkach na tle za-
chmurzonego lub błękitnego nieba. Zeszłoroczna edycja podczas jedne-
go dnia zgromadziła około 200 tysięcy osób (!) na obszarze o powierzchni 
porównywalnej do wielkości poznańskiego lotniska w Krzesinach. 

Program pokazów dynamicznych, czyli samolotów wykonujących spekta-
kularne ewolucje w powietrzu, był bardzo bogaty – pierwsze loty rozpo-
częły się o godzinie 8.30, a zakończyły o 17 – można było podziwiać m.in. 
pierwszy w historii ludzkości samolot odrzutowy Me 262 oraz jego konku-

rentów jakimi byli P-51 Mustang, T-28 Trojan lub P-38 Lightning, biorących 
swego czasu udział w II wojnie światowej. Organizatorzy zadbali również 
o to, by w powietrzu zaprezentowały się maszyny, które przez wiele 
państw wykorzystywane są do bieżących zadań, takie jak Eurofighter, Gri-
pen czy dobrze nam znane z rodzimego podwórka F-16 czy też F-18. Ten 
ostatni kojarzymy z filmem „Top Gun: Maverick”, a skoro o nim mowa, to 
pokaz dynamiczny fińskiego pilota na tej maszynie zawstydziłby samego 
Toma Cruise’a. 

Poniżej przedstawiamy krótką fotorelację z ubiegłorocznej edycji Airpo-
wer. Kolejna odbędzie się we wrześniu 2026 roku.

	 Łukasz Bogacz

W gnieździe RedBull’a

Największe w Europie pokazy pod nazwą Airpower, w tym roku przyciągnęły tysiące fa-
nów podniebnych akrobacji   Źródło: https://www.facebook.com/@AIRPOWEROFFICIAL 

Wielopokoleniowość – przelot trzech samolotów P-51 Mustang w asyście najnowocze-
śniejszego samolotu bojowego F-35   fot. Łukasz Bogacz

Fiński samolot F-18 podczas pokazu dynamicznego   fot. Łukasz Bogacz

Odbicie lustrzane w wykonaniu grupy akrobacyjnej Patrouille Swiss    fot. Łukasz Bogacz

Pierwszy w historii samolot odrzutowy – Me 262   fot. Łukasz Bogacz

Austriacki myśliwiec wielozadaniowy Eurofighter   fot. Łukasz Bogacz
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Mieszkańcy Lubonia często patrzą w niebo, zadzierają głowy wysoko i wpatrują się w niebieską dal. Dowodem na to 
jest powracający na naszych łamach temat fascynacji lotnictwem. W sierpniowym numerze z ubiegłego roku przed-
stawialiśmy sylwetkę Pana Łukasza Bogacza i jego wspaniałe fotografie samolotowe. Dziś temat podniebnych fascy-
nacji powraca. 

Można wielkie machiny latające obserwować, można też je samemu 
konstruować. Pierwsze próby, jak wiemy, podjął już w XV w. Leonardo 
da Vinci, projektując lotnię. Lecz ten wielki geniusz renesansu wyprze-
dzał tak bardzo swą epokę, że wiele jego pomysłów czekało na realiza-
cję kilkaset lat. Dziś nie tylko konstruktorzy inżynierowie budują praw-
dziwe, wielkie maszyny latające i to z silnikami odrzutowymi, ale każdy 
może próbować swych sił w tej dziedzinie w skali mikro.

Mistrzem w tym fachu jest Pan Adam Henicz, Wielkopolanin urodzo-
ny w Kępnie, a od kilku lat mieszkający i prężnie działający w Luboniu. 
Szybko dał się poznać wielu amatorom tego hobby jako doświadczo-
ny specjalista-konstruktor, ale także pasjonat-społecznik, który zaraża 
swoją pasją innych.

Zapytałam Pana Adama Henicza o początki jego modelarskiej pasji. 
– W 4 klasie Szkoły Podstawowej dowiedziałem się o zajęciach w mo-
delarni w Domu Kultury w Kępnie. Od podstaw uczyliśmy się budowy 
różnego rodzaju modeli, zaczynając od prostych latawców płaskich, 
następnie skrzynkowych. Kolejnym etapem były modele szybowców 
swobodnie latających wykonywanych na podstawie planów modelar-
skich. Zainteresowało mnie to tak bardzo, że chciałem nauczyć się bu-
dowy, zasad działania oraz pilotażu modeli sterowanych. W kolejnych 
latach na zajęciach w modelarni instruktor pokazywał i uczył budowy 
coraz bardziej skomplikowanych modeli konstrukcyjnych z napędem 
spalinowym (nitro) sterowanych za pomocą linek (model na uwięzi). 
Później już samodzielnie dalej rozwijałem swoją pasję i brałem udział w 
różnego rodzaju pokazach.

Na drodze każdego młodego adepta sztuki ważne jest spotkać mi-
strzów, którzy wprowadzą w arkana. Mój rozmówca miał to szczęście.
– Początkowo dużą wiedzę przekazywał nam instruktor z modelarni w 
Kępnie Pan Wojciech Kardaś. Jeden z modeli Jego wykonania, model 
samolotu RWD-10, można obejrzeć w Muzeum Lotnictwa Polskiego w 
Krakowie, gdzie został przekazany. Dużo informacji i porad można było 
znaleźć w książkach, czasopismach („Modelarz”) oraz uzyskać od star-
szych kolegów modelarzy.

Czyli na początku były latawce jako najprostsze konstrukcje lata-
jące. Dla wielu młodych, początkujących w sztuce modelarskiej to 
często pierwsze kroki w tej dziedzinie. Ale ambicje młodego mode-
larza szybko rosły i sięgał po konstrukcje technologicznie bardziej 
zaawansowane i różnorodne. 
– W początkowych latach najbardziej interesowało mnie modelarstwo 
lotnicze, ale modele zdalnie sterowane to nie tylko samoloty i szybow-
ce, także modele samochodów, czołgów, modele szkutnicze czyli pły-
wające, którymi zajmuję się już kilka lat. 

Takie były początki, a obecnie Adam Henicz sam jest ekspertem i po-
twierdza swoją klasę, uczestnicząc w różnych konkursach i zdoby-
wając nagrody. Idea rywalizacji jest mu bliska, gdyż pozwala na kon-
frontację z konkurencją i bycie na bieżąco z nowinkami w branży.
– W ubiegłym roku w dniach od 30 maja do 2 czerwca brałem udział w 
zawodach o Puchar Europy Modeli Klasy M w Kromolicach, gdzie udało 
mi się zdobyć III miejsce w Pucharze Polski Start Senior, a w tym roku 
chcę wziąć udział w jeszcze dwóch innych klasach modeli pływających.

Jeżeli jest to możliwe uczestniczę w piknikach, pokazach i zawodach 
modelarskich. Od dwóch lat biorę też udział w Targach HOBBY na Mię-
dzynarodowych Targach Poznańskich, na których można obejrzeć wy-
stawę moich modeli.

Zapytałam mojego rozmówcę, jakie prace są jego chlubą i jest z 
nich najbardziej dumny. Bez wahania opowiedział o kilku imponu-
jących konstrukcjach.
– W moim dorobku mam modele różnego rodzaju – konstrukcyjne, 
wykonane z laminatu, modele z napędem elektrycznym oraz modele z 
silnikami benzynowymi w tym, jak mi wiadomo, jeden z największych 
modeli katamaranów w Polsce mierzący 2,15 m.  

Posiadam także model odrzutowca F-20 Tigershark o rozpiętości skrzy-
deł 1,5 m wyposażony w modelarski elektryczny silnik odrzutowy EDF 
oraz modele zawodnicze. 

Prawdziwy mistrz dzieli się także swoją wiedzą z innymi, tak jak 
Pan Henicz, który chętnie wspiera początkujących pasjonatów mo-
delarstwa i przekazuje pałeczkę pokoleń, także w swojej rodzinie.
– Jeżeli jest możliwość staram się przekazać moją wiedzę osobom roz-
poczynającym przygodę z modelarstwem, na temat doboru sprzętu, 
wyposażenia czy budowy modeli. W wolnym czasie zajmuję się też 

Adam Henicz – pasjonat i społecznik

 DZIEJE SIĘ W MIEŚCIE

Na pierwszym planie model F-20 Tigershark na wystawie na MTP   fot. Adam Henicz

Adam Henicz ze swoimi modelami na ubiegłorocznych Targach Hobby na 
Międzynarodowych Targach Poznańskich   fot. Zb. Adama Henicza

Modele wykonane przez Adama Henicza   fot. Adam Henicz
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serwisem i naprawą modeli zdalnie sterowanych. Często zdarza się, że 
przyjeżdżają do mnie osoby z różnych rejonów Polski z własnymi mo-
delami w celu ich uruchomienia, instruktażu, pierwszego oblotu lub 
doboru odpowiednich części. 

Wiele osób kontaktuje się ze mną mailowo lub telefonicznie w celu 
uzyskania porady. Zajmując się już od prawie 30 lat tą dziedziną często 
jestem w stanie pomóc w rozwiązaniu problemów z modelami i sprzę-
tem. Również razem z synem budujemy latawce, małe modele latające, 
pływające, które syn później chętnie testuje.

Pan Adam Henicz ma w sobie żyłkę społecznika i kultywując szla-
chetne tradycje wielkopolskie, zainicjował w naszym mieście 
warsztaty budowania latawców – w myśl zasady, że trzeba zacząć 
od konstrukcji najprostszych i dla każdego. A oto jak zrodził się po-
mysł tej wspaniałej inicjatywy.
– Sam jako dziecko w rodzinnym Kępnie brałem udział w zawodach bu-
dowania i puszczania latawców. Z kolegą najpierw sprawdzaliśmy, jakie 
są nagrody, a potem z powodzeniem je wygrywaliśmy.

Moje doświadczenie z dzieciństwa postanowiłem zaszczepić w środo-
wisko Lubonia, w którym niewiele dzieje się dla najmłodszych. Pomysł 
warsztatów miał na celu oderwanie na chwilę dzieci i młodzież od tele-
fonów, gier na komputerze czy tablecie i zrobienie czegoś samemu lub z 
pomocą rodziców. Warsztaty były darmowe, a latawce wspólnie na nich 
wykonane można było zabrać ze sobą do domu. Były to pierwsze zaję-
cia tego typu i zgromadziły wielu uczestników. Wykonane na zajęciach 
latawce były puszczane na pierwszym Dniu Latawca zorganizowanym 
przeze mnie w Luboniu na Wzgórzu Papieskim. 

Dzień Latawca nie odbyłby się bez udziału sponsorów: Dom Smaków, 
Centrum Ogrodnicze Strączkowscy, JKM Nieruchomości Joanna Adam-
czewska, Serwis Porządkowy Karol Adamczewski i sklep „Warzywniak” ul. 
Sikorskiego w Luboniu, którym jeszcze raz bardzo dziękuję.

Miejmy nadzieję, że Dzień Latawca stanie się imprezą cykliczną 
w Luboniu i na stałe wpisze się w pejzaż kulturalny miasta. Może 
któraś z lubońskich instytucji kultury podejmie pomysł. Tym bar-
dziej, że to dziedzina stwarzająca wiele możliwości i dostępna dla 
każdego, niezależnie od wieku – dla juniora i seniora, dla chłopca i 
dziewczynki, co potwierdza nasz rozmówca.
– Modelarstwo jest zajęciem dla każdego. Nie są to tylko modele zdal-
nie sterowane samolotów, samochodów i łodzi, ale także modele ra-
kiet, modele sklejane z kartonu, plastiku i żywicy, makiety kolejek i 
wiele innych. Modelarstwo niezależnie od wieku daje wiele możliwości 
wykonywania różnych modeli w pomniejszonej skali. Pozwala na zdo-
bywanie nowych umiejętności, rozwija kreatywność, może być dobrą 
zabawą i formą relaksu.

	 Dziękuję za rozmowę. 
Luboń wciąż jednak pozostaje senną sypialnią Poznania, tym bardziej 
cieszą nas ludzie tacy jak Pan Adam Henicz, który nie oglądając się na 
innych, sam inicjuje wartościowe i ciekawe działania. Oby więcej takich 
ludzi i zdarzeń w naszym mieście. 

	 Materiał opracowała Aleksandra Radziszewska

Pan Adam Henicz z modelem pływającym   fot. Zb. Adama Henicza Model samolotu   fot. Adam Henicz

Warsztaty budowania latawców w ramach Dnia Latawca zorganizowanego przez Pana 
Adama Henicza    fot. Adam Henicz

Puszczanie latawców na Wzgórzu Papieskim w czasie Dnia Latawca   fot. Adam Henicz

Model Hammer Construction   fot. Adam Henicz
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Najpopularniejszą wróżbą jest lanie wosku 
przez dziurkę od klucza do miski z zimną 
wodą. Wosk wówczas zastyga, tworząc róż-
ne kształty, na podstawie których próbujemy 
przewidzieć naszą przyszłość. To często przy-
nosi nam niemałą frajdę. Pamiętajmy jednak, 
że to tylko zabawa, której uczestnikami są i 
młodsi, i starsi, więc traktujmy przepowiednie 
zawsze z przymrużeniem oka i nie bierzmy ich 
na poważnie. 

Zaproszeni do lubońskiego kowbojskiego 
miasteczka (ul. Kwiatowa 30) goście, podczas 
zorganizowanej 30 listopada 2024 r. zabawy 
andrzejkowej, bawili się przy repertuarze mu-
zycznym przygotowanym przez DJ – kowboja 
Jack’a. Lubońska grupa taneczno-westernowa 
„Dallas Country” wykonała pokaz tańca i za-
chęciła zebranych do nauki kroków tanecz-
nych. Organizatorzy przygotowali również 
ognisko z grillem oraz wesołe konkursy. Naj-
ważniejsze, że panowała miła i sympatyczna 
atmosfera. 

Zabawa trwała do samego rana i ponownie 
nocy było mało. Jak na Sheriffa przystało, od-
prowadzając do bramy zmęczonych gości, 

żegnałem ich, pytając, jakie wrażenia odnieśli 
po imprezie. Przyjemnie było usłyszeć miłe 
podziękowania. Teraz oczekujemy z niecierpli-
wością na kolejne wydarzenie.

	 Z andrzejkowymi pozdrowieniami
	 Sheriff Cordell
	 Zbigniew Henciel

Andrzejkowe wróżby i zabawy to świetny pomysł na wspólne spędzenie czasu z przyjaciółmi. Wróżymy 
sobie zwykle z ciekawości, chcąc poniekąd zachować tradycje.

Zabawa andrzejkowa w saloonie

Uczestnicy andrzejkowej zabawy, która odbyła się 30 listopada 2024 r. w lubońskim kowbojskim miasteczku   
fot. Zb. Zbigniewa Henciela

dzieje się w mieście

W dniu 8 grudnia 2024 r. o godz. 10.15, dzięki uprzejmości Zarządu Spółdzielni Mieszka-
niowej Luboń i udostępnieniu świetlicy, mogło odbyć się tutaj walne zebranie sprawoz-
dawcze Koła PZW nr 21 Lubonianka za ubiegły rok. W zebraniu uczestniczyło 23 człon-
ków koła wędkarskiego, liczącego obecnie 306 wędkarzy.

Na początku zebrania został wybrany jego prze-
wodniczący – Robert Grajczak oraz sekretarz 
– Tadeusz Mroczyński. Następnie nastąpiło po-
witanie zebranych. Uczczono również minutą 
ciszy kolegów, którzy odeszli w ubiegłym roku.

Pracami Koła PZW nr 21 Lubonianka kierował 
zarząd w składzie: prezes – Robert Grajczak, I 
v-ce prezes – Dawid Rębas, II v-ce prezes – Mar-
cin Przybylski, sekretarz – Tadeusz Mroczyński, 
skarbnik – Marek Wróbel, gospodarz – Tadeusz 
Nowicki, członkowie zarządu – Tomasz Łabiń-
ski, Marek Leńczuk, Stanisław Ciesielski. Obok 
zarządu koła działały następujące komisje: Sąd 
Koleżeński w składzie: przewodniczący – Jakob 
Tuliszka, sekretarz – Andrzej Grajczak, członek 
– Jacek Borach; Komisja Egzaminacyjna: prze-
wodniczący – Marcin Przybylski, członkowie 
– Tomasz Łabiński, Robert Borowicz; Komisja 
Rewizyjna: przewodniczący – Roman Kujawa, 
z-ca przewodniczącego – Zbyszko Grześkowiak, 
członek – Marek Borowicz.

Podczas zebrania zostały odczytane sprawoz-
dania z działalności za rok 2024. Sprawozda-
nie z działalności zarządu przedstawił Tadeusz 
Mroczyński, sprawozdanie Sądu Koleżeńskiego 
przedstawił Jakob Tuliszka, sprawozdanie Komi-
sji Rewizyjnej przedstawił Roman Kujawa, spra-

wozdanie Komisji Egzaminacyjnej przedstawił 
Marcin Przybylski. Wszystkie sprawozdania zo-
stały przyjęte uchwałami walnego zebrania.

Poniżej prezentujemy imiona i nazwiska 
osób, które stanęły na podium zawodów węd-
karskich, odbywających się w ubiegłym roku.
Puchar Wiosny – 1. Piotr Piotrowski, 2. Tadeusz 
Nowicki, 3. Tadeusz Podbylski.

Puchar Prezesa Koła – 1. Tadeusz Nowicki,  
2. Paweł Gramza, 3. Marcin Podbylski.

Puchar Zarządu Koła Lubonianka I – 1. Paweł 
Gramza, 2. Łukasz Kaczmarek, 3. Tadeusz Nowicki.

Puchar Koła Lubonianka – 1. Marcin Podbylski, 
2. Marek Leńczuk, 3. Jacek Borach.

Puchar Aktywu – 1. Paweł Gramza, 2. Roman 
Kujawa, 3. Zbyszko Grześkowiak.

Puchar Jesieni – 1. Sebastian Olejnik, 2. Piotr 
Pawlak, 3. Marcin Podbylski.

Puchar Zarządu Koła Lubonianka II – 1. Tade-
usz Nowicki, Marcin Podbylski, 3. Piotr Piotrowski.

Festyn Wędkarski z okazji Dnia Dziecka – 
chłopcy rocznik 2011-2014: Bartosz Ratajczak, 
Maksymilian Filusz, Piotr Bielecki; dziewczyny i 
chłopcy rocznik 2009-2010: Krzysztof Hadrych, 
Marianna Dudziak, Szymon Lutomski; dziew-

czyny i chłopcy rocznik 2015-2017: Maria 
Maćkowiak, Natan Bakiera, Piotr Skorupski; 
dziewczyny rocznik 2011-2014: Agata Gramza, 
Natasza Konarczyk, Emilia Baranowska.

Puchar Burmistrza Miasta Luboń – 1. Tomasz 
Psiarski Koło WPPZ, 2. Robert Krociak Koło 
WPPZ, 3. Paweł Gramza Koło Lubonianka.

Puchar Drapieżnika – 1. Wojciech Skibiński,  
2. Marcin Podbylski, 3. Tadeusz Nowicki. 

Ponadto w roku ubiegłym odbyło się również 
sprzątanie brzegów starorzecza Warty „Kocich 
Dołów”, w którym udział wzięło kilkunastu 
członków naszego koła.

Najlepsi zawodnicy roku 2024, klasyfikacja 
GRAND PRIX 2024, którzy zostali wyróżnieni 
drobnymi upominkami to: 1. Tadeusz Nowicki, 
2. Marcin Podbylski, 3. Wojciech Skibiński. Po-
nadto uchwałą Zarządu Głównego PZW z dnia 
23.03.2024 r. za zasługi dla Wędkarstwa Polskiego 
złotą odznaką z wieńcami uhonorowany został 
Tadeusz Mroczyński. Na koniec zebrania prezes 
koła życzył wszystkim zebranym przysłowiowe-
go połamania kija w nadchodzącym roku oraz 
dużo zdrowia dla członków koła oraz ich rodzin.

	 Tadeusz Mroczyński
	 Sekretarz Koła PZW nr 21 Lubonianka

Koło PZW nr 21 Lubonianka
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Podczas 40-minutowego programu interwencyjnego „W punkt”, poprowadzonego przez Radio Poznań – Regionalną 
Rozgłośnię Polskiego Radia w Poznaniu, burmistrz Miasta Małgorzata Machalska wyraziła swoje stanowisko prze-
ciwko budowie przetwórni odpadów, którą planuje uruchomić firma Polcopper w sąsiedztwie zbiornika Kocie Doły. 
Jej słowa odbiły się szerokim echem wśród mieszkańców, którzy obawiają się negatywnych skutków tej inwestycji 
dla swojego zdrowia i środowiska lokalnego. Spotkanie odbyło się 6 grudnia 2024 r. w Dziennym Domu „Senior-Wi-
gor” w Luboniu, o godz. 17.30, z udziałem: prezesa firmy Polcopper Piotra Rusieckiego oraz jego pełnomocnika, 
którym jest prof. UAM Maciej Kruś, Małgorzaty Machalskiej Burmistrz Miasta Luboń, władz Miasta, radnych RML, 
członków Stowarzyszenia Ochrony Kocich Dołów oraz licznie przybyłych mieszkańców.

Najważniejsze punkty programu
„Luboń jest gotowy zablokować budowę przetwórni odpadów nie-
zależnie od kosztów” – taką deklarację złożyła podczas magazynu „W 
punkt” Burmistrz Lubonia Małgorzata Machalska. Obok jeziora Kocie 
Doły firma Polcopper chce postawić zakład zbierania i przetwarzania 
odpadów innych niż niebezpieczne oraz niebezpiecznych, w tym stacji 
przeładunkowej odpadów. Teren ten o powierzchni ok. 1,7 ha obejmu-
jący działki o nr geodezyjnych 71, 32/8, 33/7, 34/7, obręb Lasek, znaj-
duje się pomiędzy ul. Chemików a Kocimi Dołami. Przeciwko budowie 
przetwórni odpadów jest również Stowarzyszenie Ochrony Kocich 
Dołów. Jak podkreśliła Daria Hejwosz-Gromkowska – współzałożyciel-
ka stowarzyszenia, mieszkańcy boją się inwestycji, ponieważ w innym 
zakładzie inwestora w Przysiece Polskiej dochodziło do głośnych me-
dialnie pożarów.

Prezes firmy Polcopper Piotr Rusiecki zapewniał, że chce wybudować 
nowoczesny i bezpieczny zakład. Według niego, taka inwestycja jest 
potrzebna, także dla mieszkańców. Na liście odpadów do zbiórki znaj-
duje się chociażby azbest. „Proszę Pana, jeżeli był na liście, to tak będzie. 
Ja nie mówię, że nie. Ale drodzy Państwo, czy wolicie, żeby ten azbest 
trafiał do lasu, czy wolicie, żeby trafiał do miejsca, w którym ktoś to po-
zbiera i wywiezie dalej” – przekonywał słuchaczy prezes firmy. 

Inwestor i władze Lubonia spierają się o to, czy projekt jest zgodny z 
miejscowym planem zagospodarowania przestrzennego. Sprawę roz-
strzygnie w ciągu kilku najbliższych miesięcy Wojewódzki Sąd Admi-
nistracyjny – zauważa pełnomocnik Inwestora prof. UAM Maciej Kruś. 

Miasto w międzyczasie zmienia miejscowy plan zagospodarowania 
przestrzennego, żeby jednoznacznie uniemożliwić budowę planowa-
nego zakładu. „Jeśli prace przy zmianie planu zagospodarowania prze-
strzennego doprowadzą do spadku wartości nieruchomości, właścicie-
lowi należy się odszkodowanie” – dodaje prof. Maciej Kruś. Burmistrz 
Małgorzata Machalska przyznała, że brała pod uwagę taką sytuację. 
„Mamy świadomość, że to mogą być ogromne kwoty. Wtedy ograni-
czymy inną działalność, na przykład inwestycyjną. Nie zbudujemy ja-
kiejś drogi, ale myślę, że obecność mieszkańców tutaj świadczy o tym, 
że są na to gotowi. Także poczekamy jeszcze parę lat na budowę drogi, 

płacąc odszkodowanie” – zapewniła obecnych Burmistrz Miasta Luboń.

Kilkudziesięciu mieszkańców przyjęło deklarację Burmistrz Lubonia 
brawami. Ostateczną decyzję w sprawie miejscowego planu musi pod-
jąć jednak Rada Miasta Luboń. Prezes firmy Polcopper proponował wła-
dzom gminy wymianę zakupionej od Państwa Ewy i Zbigniewa Jurgi 
nieruchomości, żeby nie budować zakładu obok zielonych okolic zbior-
nika Kocie Doły, jednak Miasto nie posiada odpowiedniego gruntu w 
innej lokalizacji.

………………………………………………………………..

Obawy mieszkańców Lubonia
Podczas spotkania, niemal 50 mieszkańców oklaskiwało deklarację Pani 
Burmistrz dotyczącą chęci zablokowania inwestycji. Wiele osób wyrażało 
swoje obawy o wpływ zakładu na jakość życia w okolicy. O wypowiedź 
w sprawie bezpieczeństwa został poproszony ekspert od ognia – rzecz-
nik prasowy Wielkopolskiej Państwowej Straży Pożarnej mł. asp. Martin 
Halasz. Podczas spotkania padło również wiele istotnych pytań ze strony 
mieszkańców dotyczących planowanej inwestycji m.in.: dlaczego Luboń? 
(mieszkańcy zastanawiali się, dlaczego firma Polcopper zdecydowała się 
na prowadzenie tego typu działalności właśnie w zamieszkałym przez 
kilkadziesiąt tysięcy osób mieście); co oznacza w tym wypadku termin 
„nowoczesna inwestycja”?; jakie konkretnie rozwiązania będą wdrażane 
w obszarze prowadzonej działalności?; jakie środki zostaną podjęte, aby 
zabezpieczyć tereny przyległe przed spływaniem zanieczyszczeń? (zaku-
piona działka znajduje się na wzniesieniu). Kluczowe dla mieszkańców 
było także to, czy Pan Prezes osobiście odwiedził działkę w ciągu dnia, 
aby zapoznać się z okolicą i jej specyfiką. Mieszkańcy zwrócili ponadto 
uwagę na to, że tego typu inwestycja z uwagi na potencjalne ryzyko sa-
mozapłonu powinna być zrealizowana w miejscach niezamieszkałych, 
poza tym zlokalizowana jest zbyt blisko terenów zalewowych, co może 
rodzić dodatkowe zagrożenia. 

Na spotkaniu obecni byli też członkowie nowo powstałego Stowa-
rzyszenia Ochrony Kocich Dołów zwracając uwagę na doświadczenia 
związane z innym zakładem firmy Polcopper zlokalizowanym w Przy-
siece Polskiej, gdzie wielokrotnie dochodziło do pożarów, które przy-
ciągnęły uwagę mediów. „Strach ma wielkie oczy, ale w konfrontacji z 
doniesieniami medialnymi te wielkie oczy zaczynają być tutaj na miej-
scu” – mówiła Hejwosz-Gromkowska, podkreślając, że mieszkańcy mają 
prawo do obaw wobec potencjalnego zagrożenia. „Istnieją obawy, że 
nowe plany zagospodarowania przestrzennego mogą nie chronić wy-
starczająco terenów naturalnych i mieszkańców przed negatywnymi 
skutkami działalności przemysłowej” – podkreśliła z kolei pomysłodaw-
czyni i jedna z założycielek Stowarzyszenia Ochrony Kocich Dołów – 
Aleksandra Suczilin. 

………………………………………………………………..

Pożary w Przysiece Polskiej
„W Przysiece pożary to norma. W Luboniu obawiają się tego samego. 
Strażacy twierdzą, że w powiecie nie ma drugiej takiej firmy, co kilka 
tygodni wybucha tu pożar (...). Kiedy przez Przysiekę Polską jadą na 
sygnale wozy strażackie, mieszkańcy nie są zaskoczeni: – To znów do 
Polcoppera. Zakład gromadzenia i przetwarzania odpadów mieszkańcy 
Przysieki nazywają ironicznie firmą łatwopalną, choć nikomu nie jest tu 
do śmiechu. Na terenie zakładu położonego w wielkopolskiej wsi po-
żary wybuchają kilka razy w roku, czasem w odstępie paru tygodni” – 

Luboń jest gotowy zablokować 
budowę przetwórni odpadów niezależnie od kosztów 

Program interwencyjny Radia Poznań „W Punkt” w Dziennym Domu „Senior-Wigor”. 
Od lewej: prowadzący program Krzysztof Polasik, Daria Hejwosz-Gromkowska Sto-
warzyszenie OKD, Aleksandra Suczilin Stowarzyszenie OKD, Małgorzata Machalska 
Burmistrz Lubonia, pełnomocnik Inwestora prof. Maciej Kruś   fot. Beata Spychała
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czytamy na stronie internetowej wyborcza.pl (artykuł autorstwa Marty 
Danielewicz z dn. 16.05.2024). Pożary składowiska śmieci stwarzają za-
grożenie dla mieszkańców Gminy Śmigiel, zarówno w zakresie skutków 
dla środowiska naturalnego, jak i wobec życia oraz zdrowia ludzi. 

Małgorzata Adamczak Burmistrz Śmigla i Marcin Jurga Zastępca Burmi-
strza Śmigla wzięli udział w wielu spotkaniach, zarówno z przedstawi-
cielami firmy, jak i z przedstawicielami instytucji mających bezpośredni 
wpływ na wydawanie decyzji dotyczących gospodarowania i przetwa-
rzania odpadów. Ze strony internetowej smigiel.pl (gdzie opublikowa-
no Oświadczenie Burmistrza Śmigla ws. pożarów w Przysiece Polskiej, 
22.02.2021) dowiadujemy się iż: „Burmistrz nie posiada kompetencji 
umożliwiających kontrolowanie firmy pod względem zanieczyszczania 
środowiska. Mając na uwadze bezpieczeństwo i komfort życia miesz-
kańców gminy Śmigiel Burmistrz podjęła wszelkie możliwe działania 
mające na celu zminimalizować, a nawet zlikwidować powtarzającą się 
uciążliwość”.

………………………………………………………………..

Historia i rozwój firmy Polcopper
Polcopper, znana marka w branży obrotu złomem, została założona w 
1990 roku przez Ewę i Kazimierza Rusieckich. Przez lata intensywnej 
pracy, firma rozwinęła swoje usługi i poszerzyła działalność, łącząc się 
z innymi przedsiębiorstwami, przeniosła centralę z Leszna do Przysieki 
Polskiej. Pierwsza dekada działalności firmy pod szyldem Polcopper, 
to okres dynamicznego rozwoju. Spółka uruchomiła oddziały i punkty 
handlowe w kilkudziesięciu miastach Polski, inwestowała w park ma-
szynowy i znacząco rozszerzyła rynki zbytu, dopasowując usługi do 
potrzeb i oczekiwań partnerów handlowych nie tylko z Europy, ale i z 
bliskiego i dalekiego Wschodu. Z oficjalnej strony internetowej firmy 
Polcopper dowiadujemy się, że jej oddziały mieszczą się w Gdańsku 
(usługi portowe), Poznaniu, Polkowicach, Wrocławiu, natomiast centra-
la w Przysiece Polskiej. Ponadto firma zasięgiem działania objęła takie 
kraje jak: Ukraina, Turcja, Indie, Pakistan, Chiny czy Korea Południowa. 

………………………………………………………………..

Geneza powstania Stowarzyszenia Ochrony Kocich Dołów 
Pomysł założenia Stowarzyszenia Ochrony Kocich Dołów powstał w cie-
niu zagrożenia związanego z powstaniem inwestycji zbierania i prze-
twarzania odpadów również niebezpiecznych przy samym starorzeczu 
Kocie Doły. Sytuacja ta przyczyniła się do potrzeby sprawowania kon-
troli obywatelskiej zarówno nad terenami dzikiej przyrody, jak i bezpo-
średnio z nimi graniczącymi terenami przeznaczonymi pod wszelkiego 
rodzaju działalność przedsiębiorczą. 

Głównym celem Stowarzyszenia, które założone zostało pod koniec 
kwietnia 2024 roku, jest szeroko rozumiana ochrona środowiska – to 
za pomocą mechanizmów chroniących środowisko jesteśmy w stanie 
realnie wpłynąć na nasze bezpieczeństwo i komfort życia. Stowarzy-
szenie zrzesza obecnie osiem osób. Są to osoby najaktywniej zaanga-
żowane w postępowanie środowiskowe dotyczące realizacji inwestycji 
spółki Polcopper nad starorzeczem Kocie Doły i wykazujące się wolą 
dalszego zapewniania ochrony tych terenów. Również pozostali miesz-
kańcy Dolnego Lasku, którzy oficjalnie do Stowarzyszenia nie przystą-

pili, zasługują na miano członków honorowych z uwagi na wspieranie 
podejmowanych przez nas działań – poprzez między innymi wzmożo-
ną aktywność w mediach społecznościowych, liczne uczestnictwo przy 
nagraniach dla radia czy telewizji, ale również poprzez zwykłą rozmowę 
i uświadamianie sąsiadów. Przedstawicielką Stowarzyszenia jest jego 
pomysłodawczyni i jedna z jego założycielek: Aleksandra Suczilin (sło-
wem wyjaśnienia: Stowarzyszenie nie ma prezesa, ma przedstawiciela, 
ponieważ jest stowarzyszeniem zwykłym). Stowarzyszenie zrzesza oso-
by o różnorodnym wykształceniu i doświadczeniu zawodowym, w tym 
dwóch prawników.

Jeśli ktoś z Państwa chciałby aktywnie wesprzeć Stowarzyszenie, dzieląc 
się swoją wiedzą, umiejętnościami czy doświadczeniem, proszę wysyłać 
wiadomości na adres e-mail: stowarzyszeniekociedoly@gmail.com.

………………………………………………………………..

Członkowie stowarzyszenia apelują do mieszkańców
„Drodzy Sąsiedzi, Szanowni Państwo, mimo usilnych starań i wyparcia nie 
możemy zapominać, że człowiek jest częścią przyrody. Jeżeli nie będzie-
my chronić otaczającego nas środowiska, nie uchronimy również siebie 
– naszego bezpiecznego bytu i komfortu życia, który w obecnych cza-
sach powinien wzrastać, a nie pozostawać zagrożony. Bo to właśnie o tak 
podstawową wartość, jaką jest bezpieczeństwo, chodzi. Stowarzyszenie 
podejmuje i będzie podejmowało działania zmierzające do zapewnienia 
nam tego bezpieczeństwa – komfortu życia w sąsiedztwie dzikiej natury, 
która dzięki temu, że jest bogactwem przyrodniczym, zapewnia byt wie-
lu gatunkom zwierząt i roślin, wobec czego i nam ludziom daje ukojenie 
od codziennego zgiełku. Tereny Kocich Dołów są tak bogate przyrodni-
czo i cenne dla tak wielu osób również spoza naszego miasta, że powin-
ny stać się jednym z wyższych dóbr Lubonia. Jest to właściwie jedyne 
takie miejsce w mieście, a nie każde niewielkie miasto ma tyle szczęścia, 
że niezrozumiałe byłoby działanie na jego szkodę. Jako Stowarzyszenie 
mamy obawy, uzasadnione bądź nie, że to Miasto Luboń projektowany-
mi zmianami potwierdzi lub zaprzeczy, że mpzp „Lasek Wschód” może 
zostać sporządzony w niewystarczająco na to zasługującym zakresie. Nie 
możemy zapominać, że wszczęcie przez Miasto procedury planistycznej 
dla terenu wschodniego brzegu Kocich Dołów zostało podjęte po złoże-
niu przez spółkę Polcopper wniosku o realizację inwestycji z odpadami. 
Obawiamy się, że wykorzystując strach przed tą konkretną inwestycją, 
plan miejscowy zostanie uchwalony naprędce i tym samym bez należy-
tej ochrony przed działalnością człowieka terenów bezpośrednio z nim 
graniczących, tj. Kocich Dołów. Oczywiście z jednej strony najpewniej do-
brze by było, gdyby został wprowadzony nowy plan miejscowy jeszcze 
w trakcie postępowania z tym inwestorem, niemniej plan przestrzenny 
w tym konkretnym przypadku nie powinien uchronić mieszkańców tyl-
ko przed tą jedną inwestycją i tym jednym rodzajem działalności, lecz 
powinien objąć najbliższych mieszkańców ochroną w najszerszym tego 
słowa znaczeniu. Nie zapominajmy, że dalsze zagospodarowywanie tych 
terenów pod inwazyjną działalność gospodarczą ostatecznie doprowadzi 
do wystąpienia oddziaływań skumulowanych. Więc pojawia się pytanie, 
czy ewentualnie narzucone tempo uchwalenia nowego aktu przestrzen-
nego będzie skorelowane z realnym zabezpieczeniem sąsiadujących te-
renów mieszkalnych i naturalnych. W tym miejscu przypomnę, że i dla 
planu miejscowego „Kocie Doły” również są przez Miasto przewidziane 

Prezes firmy Polcopper Piotr Rusiecki odpowiada na pytania mieszkańców Lubonia 
podczas programu interwencyjnego Radia Poznań „W Punkt”   fot. Beata Spychała

Zaniepokojeni mieszkańcy Kocich Dołów podczas spotkania z Inwestorem wyrazili 
swoje obawy dotyczące planowanej inwestycji. Spotkanie miało miejsce 6 grudnia 
w Dziennym Domu „Senior-Wigor”  i zostało zarejestrowane w ramach programu 
interwencyjnego Radia Poznań „W Punkt”    fot. Beata Spychała
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zmiany, jednak po podjęciu uchwały o przystąpieniu do sporządzenia 
(zmiany) mpzp „Kocie Doły” w marcu 2023 roku do tej pory nie został 
sporządzony wstępny projekt. Pamiętajmy, że część Kocich Dołów oraz 
tereny wodno-błotne Kocich Dołów są objęte otuliną Wielkopolskiego 
Parku Narodowego, natomiast w uzasadnieniu uchwały o przystąpieniu 
do zmiany mpzp „Kocie Doły” czytamy, że opracowanie miejscowego 
planu zagospodarowania przestrzennego „Kocie Doły” ma na celu m.in. 
aktywizację gospodarczą południowo-wschodniej części miasta. Jako 
Stowarzyszenie zrobimy wszystko co w naszej mocy, by charakter osta-
tecznie uchwalonych zmian był podjęty przede wszystkim przez pryzmat 
bezpieczeństwa okolicznych mieszkańców i tym samym przyrody. Ryzyko 
powstania inwestycji przetwórstwa odpadów w tym konkretnym miej-
scu na mapie Lubonia ukazuje, że Miasto do tej pory nie podejmowało 
żadnych realnych działań zmierzających do ochrony tych terenów przed 
niekorzystnym oddziaływaniem na nie. Z drugiej strony, dopuściło do roz-
budowy i rozwoju mieszkalnictwa w tak niewielkiej odległości. Dlatego 
też w momencie, kiedy działalność przemysłowa zbliża się do zabudowy 
mieszkaniowej nie powinno być kompromisów, to mieszkańcy tworzą 
miasto i są jego najważniejszą częścią, więc żadne plany biznesowe ani 
inwestycyjne bez uwzględnienia zrównoważonego rozwoju nie powin-
ny mieć nigdy pierwszeństwa. Tymczasem w pierwszym projekcie mpzp 
„Lasek Wschód” mamy skandalicznie ubogi zakres ochrony środowiska i 
przyrody, pominięcie zapisów dotyczących kształtowania krajobrazu oraz 
tytułem przykładu zapisy dopuszczające lokalizację przedsięwzięć mogą-
cych potencjalnie znacząco oddziaływać na środowisko (a to m.in. pro-
dukcja środków chemicznych, instalacje do przetwarzania lub przecho-
wywania odpadów promieniotwórczych, instalacje do obróbki metali) 
czy ustanawiające wysokość zabudowy przemysłowej do 16 metrów (jest 
to wysokość czteropiętrowego bloku). Co do ochrony środowiska, a więc 
i najbliższych mieszkańców, jest mowa jedynie o ochronie przed hałasem. 
Ochrona ta nie wyklucza możliwości prowadzenia działalności „hałaśli-
wej”, lecz polega na dopuszczeniu posadowienia ekranów akustycznych. 

Nasuwa się więc pytanie, jakiej wysokości miałyby być te ekrany akustycz-
ne ciągnące się wzdłuż Kocich Dołów, skoro zabudowa może mieć 16 me-
trów, również 16 metrów czy więcej? Trudno to sobie wyobrazić. Zachod-
nia granica mpzp „Lasek Wschód” jest i będzie wyłącznie sztuczną granicą 
administracyjną nijak mającą się do współistnienia ze środowiskiem natu-
ralnym oraz pobliskim planem miejscowym dopuszczającym zabudowę 
mieszkalną. Dlatego teren projektowanego planu miejscowego „Lasek 
Wschód” (oraz kolejno mpzp „Kocie Doły” i mpzp „Dolny Lasek”) jest wy-
jątkowo szczególny, więc potrzebuje szczególnego podejścia Urzędu do 
sprawy. Pamiętajmy również, że społeczność lokalna, czy to sformalizowa-
na czy nie, zawsze będzie miała korzystny wpływ na kierunki, w których 
miasto będzie się rozwijać. Głos pozostałych mieszkańców również nie 
będzie pominięty, dlatego tak ważne jest, by go wyrażać w każdej nada-
rzającej się ku temu okazji. A taką okazją jest niewątpliwie czynny udział w 
zmianach i tworzeniu planów miejscowych miasta” –  zauważa Aleksandra 
Suczilin.

………………………………………………………………..

Podsumowanie
Kwestia budowy przetwórni odpadów w Luboniu staje się punktem 
zapalnym dla lokalnej społeczności. Mieszkańcy obawiają się negatyw-
nych skutków dla środowiska i jakości życia. Z kolei Inwestor zapewnia, 
że planowana inwestycja przyniesie korzyści i będzie przeprowadzona 
z zachowaniem najwyższych standardów. Nowo opracowany miejsco-
wy plan zagospodarowania przestrzennego dla omawianego terenu 
„Lasek Wschód” zostanie prawdopodobnie wyłożony do publicznej 
wiadomości w drugiej połowie stycznia 2025 roku, natomiast uchwała 
poddana pod głosowanie na sesji RML w pierwszej połowie 2025 roku. 
Ostateczna decyzja w sprawie budowy przetwórni jest rozwojowa i 
może przynieść znaczące konsekwencje dla mieszkańców Dolnego La-
sku jaki i firmy Polcopper. 

Temat poruszaliśmy już wcześniej (09.01.2024 oraz 31.01.2024) za po-
średnictwem naszego portalu informacyjnego oraz na naszych łamach 
w wydaniach styczniowym (patrz s.11) i lutowym (patrz s. 22) z roku 
ubiegłego.

Poniżej podajemy informację na temat poszczególnych etapów w tej 
sprawie:

1.	Złożenie wniosku do urzędu o wydanie decyzji środowiskowej (gru-
dzień 2023 r.). W połowie grudnia pojawiło się zawiadomienie o 
wszczęciu postępowania na wniosek firmy Polcopper Sp. z o. o. w 
sprawie wydania decyzji o środowiskowych uwarunkowaniach dla 
przedsięwzięcia pn.: „Realizacja miejsca zbierania i przetwarzania od-
padów innych niż niebezpieczne oraz niebezpiecznych, w tym stacji 
przeładunkowej odpadów w miejscowości Luboń (działki nr 71, 32/8, 
33/7, 34/7, obręb Lasek”). Teren, którego dotyczy postępowanie (ok. 
1,7 ha) znajduje się pomiędzy ul. Chemików a Kocimi Dołami. 

2.	Burmistrz Miasta Luboń podaje do publicznej wiadomości informa-
cję o wydaniu odmownej decyzji o środowiskowych uwarunkowa-
niach (31.01.2024) dla wyżej wspomnianego przedsięwzięcia.

3.	Odwołanie się Inwestora do Samorządowego Kolegium Odwoław-
czego (SKO), które uchyliło  wydaną przez Burmistrz Miasta Luboń 
decyzję. 

4.	Obecnie Najwyższy Sąd Administracyjny ma ocenić prawidłowość 
decyzji wydanej przez SKO, co potrwać może nawet kilka miesięcy. 

	 Beata Spychała

Członkowie Stowarzyszenia Ochrony Kocich Dołów, od lewej: Marcin Wesołek, 
Daria Hejwosz-Gromkowska, Aleksandra Suczilin   fot. Beata Spychała

Teren planowanej przetwórni odpadów zaznaczono żółtą linią   fot. Rafał Wojtyniak 
(zdjęcie wykonano w lutym ubiegłego roku)

Mapa z zaznaczonym terenem zakupionym przez firmę Polcopper Sp. z o.o. (działki 
o nr geodezyjnych 71, 32/8, 33/7, 34/7, obręb Lasek)   graf. PODGiK
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Od 15 listopada do 16 grudnia 2024 roku w Luboniu skradziono 3 
samochody, zatrzymano 2 nietrzeźwych kierowców, 746 osób wy-
legitymowano.
15 listopada – na ul. Dębieckiej z parkingu podziemnego w CH Factory 
z pojazdu marki Volvo XC 60 nieznany sprawca dokonał zaboru atrapy 
chłodnicy z logo marki Volvo  (straty: 1 244 zł). 

16 listopada – na ul. Żabikowskiej dwóch nieznanych sprawców, po-
przez uderzanie rękoma i kopnięcia, doprowadziło do uszkodzenia ro-
lety zewnętrznej pracowni złotniczej (straty: 1 599 zł). 

16 listopada – na ul. Topolowej kierowca będąc w stanie nietrzeźwości, 
prowadził samochód marki Mercedes-Benz. Sprawca zatrzymany został 
na gorącym uczynku.

17 listopada – na ul. Cyklamenowej nieznany sprawca dokonał kra-
dzieży samochodu marki Citroën C3, rocznik 2022 (straty: 45 000 zł). 

18 listopada – na al. Jana Pawła II nieznany sprawca dokonał kradzie-
ży dwóch sztuk tablic rejestracyjnych z pojazdu marki Toyota Corolla 
(straty: 200 zł).  

19 listopada – na ul. 11 Listopada w wyniku potrącenia pieszego przez 
pojazd marki Citroën, została lekko ranna małoletnia osoba. Zdarzenie 
zakończono mandatem karnym. Poszkodowana osoba została przewie-
ziona do szpitala na obserwację. 

21 listopada – na ul. Jachtowej z parkingu podziemnego pod blokiem, 
nieznany sprawca dokonał zaboru czterech opon zimowych marki Dę-
bica Frigo HP2 (straty: 2 500 zł). 

26 listopada – na ul. Powstańców Wielkopolskich poszkodowany zgło-
sił, że znana mu osoba przywłaszczyła sobie jego telefon marki Oppo 
oraz dokument prawa jazdy (straty: 2 949 zł). 

27 listopada – na ul. Wschodniej nieznany sprawca dokonał kradzieży 
katalizatora od pojazdu marki Toyota Prius (straty: 3 000 zł).  

28 listopada – na ul. Polnej nieznany sprawca dokonał kradzieży samo-
chodu marki Opel Combo, rocznik 2019 (straty: 60 000 zł). 

29 listopada – na ul. Armii Poznań nieznany sprawca, z klatki schodo-
wej, dokonał kradzieży 18 worków z węglem (straty: 900 zł). 

1 grudnia – na ul. Poniatowskiego pracownik piekarni zgłosił, że nie-
znany sprawca, w nieustalony sposób dostał się do piekarni i dokonał 
kradzieży kasetki z pieniędzmi (straty: 4 300 zł). 

1 grudnia – na ul. Armii Poznań kierujący pojazdem marki Ford Focus, 
zjechał na przeciwległy pas ruchu doprowadzając do kolizji drogowej 
z kierującym pojazdem marki BMW X4. U osób jadących autem marki 
Ford, po przewiezieniu do szpitala, stwierdzono ogólne potłuczenia. 
Pasażer BMW doznał złamania palca lewej ręki. Uczestnicy zdarzenia 
byli trzeźwi. 

2 grudnia – na ul. Sikorskiego nieznany sprawca dokonał kradzieży sa-
mochodu marki Fiat 500, rocznik 2015 (straty: 35 000 zł). 

4 grudnia – na ul. Dębieckiej w CH Factory trzech sprawców doko-
nało kradzieży w sklepach firmowych Puma, Nike, Rossmann (stra-
ty: 5 839,96 zł). Dwóch sprawców zatrzymano na gorącym uczynku, 
trzeci sprawca oddalił się w nieznanym kierunku, jest poszukiwany. 
Mienie odzyskano i zabezpieczono. 

4 grudnia – na ul. Nowiny poszkodowany zgłosił, że na terenie firmy 
zajmującej się handlem częściami samochodowymi, dwóch niezna-
nych sprawców przewróciło go na ziemię, a następnie kopało po całym 
ciele. Pokrzywdzony doznał licznych uszkodzeń ciała. W miejscu zda-
rzenia brak monitoringu.  

6 grudnia – na ul. Solskiego znaleziono martwą osobę z ranami kłutymi 
na szyi, która znajdowała się w domu zamkniętym od wewnątrz. Policja 
po dokonaniu czynności wyklucza udział osób trzecich. 

8 grudnia – na ul. Żabikowskiej poszkodowana zgłosiła kradzież telefonu 
komórkowego marki Samsung Galaxy A32. Do zdarzenia doszło w auto-
busie, w trakcie przejazdu na lotnisko Francja – Paryż (straty: 800 zł). 

9 grudnia – na ul. Żabikowskiej poszkodowany zgłosił, że przecho-
dząc obok dwóch nietrzeźwych krzyczących na siebie chłopaków, je-
den z nich zaczepił go i uderzył pięścią w twarz. W toku postępowania 
ustalono, że kilka minut wcześniej drugi z chłopaków groził innemu 
przechodniowi przedmiotem przypominającym broń (pistolet na kul-
ki – zabawka) i innym metalowym przedmiotem. Przechodzień uciekł 
z miejsca zdarzenia. Sprawcy zostali zatrzymani na gorącym uczynku i 
osadzeni w PDOZ (pokój przeznaczony dla osób zatrzymanych lub do-
prowadzonych w celu wytrzeźwienia). Jeden ze sprawców był poszu-
kiwany celem osadzenia w Młodzieżowym Ośrodku Wychowawczym.

11 grudnia – na ul. Osiedlowej poszkodowany zgłosił, że został uderzo-
ny przez znaną mu osobę trzonkiem od miotły w twarz. 

13 grudnia – na ul. Wojska Polskiego obywatel Indii, pomimo orzeczo-
nego przez sąd zakazu prowadzenia pojazdów, prowadził samochód 
marki Peugeot 206. Kierowca zatrzymany został na gorącym uczynku.

14 grudnia – na ul. Kościuszki obywatel Mołdawii będąc w stanie 
nietrzeźwości, bez uprawnień, kierował pojazdem marki Opel Astra. 
Sprawca zatrzymany został na gorącym uczynku.

16 grudnia – na ul. Żabikowskiej dwóch nieznanych sprawców do-
konało zaboru alkoholi z firmy Pasjans na kwotę 1 400,90 zł. W trakcie 
ucieczki skradziony alkohol porzucili. Towar został odzyskany, nadaje 
się do dalszej sprzedaży. 

	 Oprac. Beata Spychała na podstawie danych udostępnionych 	
		  przez Komisariat Policji w Luboniu

kroniki służb mundurowych

Kronika policyjna 61 281 74 10 lub 47 771 49 00
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Kronika Ochotniczej Straży Pożarnej 61 813 09 98
Od 17 listopada do 16 grudnia 2024 r. Lubońska OSP odnotowała 35 
zdarzeń. Strażacy 9 razy byli wzywani do wypadków bądź kolizji sa-
mochodowych, raz otrzymali zgłoszenie o próbie samobójczej, 3 razy 
udzielili wsparcia Zespołowi Ratownictwa Medycznego, 9 razy wyjeż-
dżali do pożarów i zadymień, 5 razy pomogli przy „otwarciu mieszka-
nia”, przez co należy rozumieć również interwencje dotyczące wejścia 
siłowego do innych obiektów np. garaży, piwnic. Interweniowano w 
Luboniu, Poznaniu i Komornikach.

16 grudnia 	 – E-call, system szybkiego powiadamiania o wypadkach drogo-
wych. Poznań, ul. Kowalewicka.

	 – Powalone drzewo. Luboń, ul. Żabikowska. 
12 grudnia 	 – Pomoc Zespołowi Ratownictwa Medycznego. Komorniki, ul. 

Protazego.	
	 – Pomoc Zespołowi Ratownictwa Medycznego. Luboń, ul. Asnyka.
11 grudnia 	 – Próba samobójcza. Poznań, ul. Łozowa.	
	 – Kolizja samochodowa. Poznań, ul. Opłotki.	
9 grudnia 	 – Pożar budynku. Poznań, ul. Gliwicka.	
	 – Zadymienie. Poznań, ul. Górecka.	
8 grudnia 	 – Otwarcie mieszkania. Luboń, ul. Sobieskiego.	
7 grudnia 	 – Zwisający konar drzewa. Luboń, ul. Kolonia PZNF.	
	 – Wypadek samochodowy. Komorniki, ul. Żabikowska.	
6 grudnia 	 – Kolizja samochodowa. Komorniki, ul. Nizinna.	
	 – Otwarcie mieszkania. Luboń, ul. Solskiego.	
	 – Wyczuwalny zapach gazu. Luboń, ul. Żabikowska.	
4 grudnia 	 – Zatrzymanie krążenia. Luboń, ul. Żabikowska. 
3 grudnia 	 – Otwarcie mieszkania. Luboń, ul. Kościuszki.	
	 – Monitoring zadymienie od wosku. Wiry, ul. Szreniawska.		

– Kolizja samochodowa. Poznań, ul. Wołczyńska. 	
1 grudnia 	 – Wypadek samochodowy. Luboń, ul. Armii Poznań.	

30 listopada 	– Pożar sadzy w kominie. Komorniki, ul. Łęczycka.	
	 – Pożar drzewa. Poznań, ul. Mieleszyńska.	
29 listopada 	– Kolizja pięciu pojazdów. Komorniki, ul. Poznańska/Daimlera.
28 listopada 	– Rozpoznanie zagrożenia. Luboń, ul. Nad Wartą.	
	 – Nieznana substancja na strumyku. Luboń, ul. Niezłomnych.
27 listopada 	– Otwarcie mieszkania. Poznań, ul. Stefana Okrzei.	
	 – Monitoring PPOŻ. Komorniki, ul. Komornicka.	
26 listopada 	– Rozszczelniona butla z gazem. Łęczyca, ul. Leśna.	
	 – Otwarcie mieszkania. Luboń, ul. Wojska Polskiego.	
	 – Pożar sadzy. Poznań, ul. Gostyńska.	
25 listopada 	– Kolizja samochodowa. Luboń, ul. Kościuszki.	
24 listopada 	– Pomoc Zespołowi Ratownictwa Medycznego. Luboń, ul. Po-

wstańców Wielkopolskich.	
22 listopada 	– Wypadek samochodowy. Poznań, Autostrada A2.	
21 listopada 	 – Zadymienie w przedszkolu. Komorniki, ul. Ignacego Kaczmarka. 
18 listopada 	– Zadymienie w budynku. Luboń, ul. Jachtowa.	
17 listopada 	– Kolizja samochodowa. Luboń, ul. Kręta.	

Kierowca wjechał w latarnię
W związku z kolizją, która miała miejsce 7 grudnia, na ulicy Żabikowskiej w 
Komornikach została do akcji wezwana Lubońska Ochotnicza Straż Pożarna. 
Kierowca pojazdu osobowego stracił panowanie nad kierownicą i uderzył w 
latarnię uliczną. W wyniku poślizgu i uderzenia o latarnię samochód prze-
wrócił się na prawy bok. Samochodem podróżowały trzy osoby, z których 
dwie wymagały hospitalizacji. W międzyczasie, zanim przybyły dwa Zespoły 
Ratownictwa Medycznego, strażacy udzielili poszkodowanym pierwszej po-
mocy. Na miejscu zdarzenia pojawiły się również inne służby mundurowe, 
w tym dwa zastępy straży pożarnej ze Szkoły Aspirantów PSP w Poznaniu, 
Policja oraz Pogotowie Oświetlenia Ulicznego. Sytuacja została szybko opa-
nowana, a poszkodowani przekazani w ręce specjalistów.
	 Oprac. Beata Spychała 

R E K L A M A

Działania interwencyjne:
•	 Interwencje związane ze zwierzętami – podjęto 13 interwencji.
•	 Interwencje drogowe – podjęto 243 interwencje.
•	 Interwencje związane z ochroną środowiska – podjęto 86 interwencji.
•	 Interwencje związane z przestrzeganiem UWTPA oraz zakłócaniem ładu i porządku 

publicznego – podjęto 22 interwencje.
Zadania pozostałe: 
•	 Wykonano 61 różnego rodzaju działań na terenie miasta.

	 Oprac. Beata Spychała na podstawie informacji udostępnionych przez SM Luboń

Kronika Straży Miejskiej  61 813 19 86
Od 16 listopada do 15 grudnia 2024 r. Straż Miejska Miasta Luboń podjęła 984 różnego rodzaju działania 
i interwencje na terenie miasta.

Działania prewencyjne:
•	Kontrola miejsc wypoczynku i rekreacji/patrole prewencyjne – 

wykonano 22 kontrole.
•	Kontrola placów zabaw – wykonano 131 kontroli.
•	Kontrola ładu i porządku publicznego – zrealizowano 20 kontroli.
•	Kontrola przestrzegania Ustawy o Wychowaniu w Trzeźwości i Prze-

ciwdziałaniu Alkoholizmowi (UWTPA) – wykonano 210 kontroli.
•	Kontrole w rejonie szkół i przedszkoli – wykonano 168 kontroli.
•	Asysty z pracownikami Urzędu Miasta, MOPS i Policji – 8.

Profesjonalnie i Szybko
• Przeprowadzki prywatne i firmowe
• Przewóz pianin, sejfów, itp.
• Przenoszenie mebli
• Usługi transportowe
• Magazynowanie
• Montaż mebli
Kontakt:
tel. 61 843 91 61
tel. 668 23 24 55
www.123przeprowadzki.pl

Poznań & WarszawaPRZEWÓZ OSÓB

tel. 575-100 –991 e-mail: biuro@wirbus.plwww.wirbus.pl
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W I i III poniedziałek miesiąca od godz. 17 do 18 radni RML pełnią dyżury dla miesz-
kańców. Od tego roku: I poniedziałek miesiąca stacjonarnie, III poniedziałek miesiąca 
dyżur telefoniczny. 

Z Teresą Zygmanowską Przewodniczącą Rady Miasta Luboń można kontaktować się każ-
dego dnia w godz. od 11 do 17 pod numerem tel. 501 306 756. 

Biuro Rady: tel. 61 8 130 011 wew. 26, e-mail: rada.miejska@lubon.pl

	 Na podstawie strony internetowej UML oprac. Beata Spychała

Dyżury radnych RML w styczniu 2025 r.

DATA SZKOŁA 
PODSTAWOWA NR 1 

SZKOŁA 
PODSTAWOWA NR 2

ZESPÓŁ
SZKÓŁ

OŚRODEK
KULTURY

6.01.2025 Święto Święto Święto Święto

20.01.2025
Andrzej Roman 

Okupniak 
tel. 608 200 950

Teresa
Zygmanowska
tel. 501 306 756

Paweł Antoni
Wolniewicz

tel. 606 620 668

Magdalena Anna
Woźniak

tel. 692 118 020

KAMIENIARSTWO
KORCZ GRANIT
NAGROBKI WŁASNEGO PROJEKTU
I NA INDYWIDUALNE ZAMÓWIENIE

Luboń
ul. Brzozowa 5

i ul. Drzymały (przy cmentarzu w Żabikowie)

www.korcznagrobki.pl
www.korcz-granit.jky.pl

tel. 61 8 103 825

LK
03

1

kącik      rozrywkowy        

tel. 692 515 643

HDS
TRANSPORT 

Na zgłoszenie kandydatów w konkursie „Siewca Roku 2024” miesz-
kańcy Lubonia mają czas do 10 stycznia br. Konkurs polega na zgło-
szeniu osób lub podmiotów, które naszym zdaniem poprzez swoją 
działalność wpływają na aktywizację społeczności lokalnej, populary-
zację sportu, kultury, kształtowanie postaw obywatelskich, bądź któ-
re w szczególny sposób wyróżniają się prospołeczną, charytatywną 
czy biznesową postawą na rzecz rozwoju miasta. 

„Siewca Roku 2024”

Kapituła Konkursowa wyłoni spośród zgłoszonych kandydatów tegorocznych laureatów, 
którym zostaną wręczone – podczas uroczystej gali, w dniu 7 lutego o godz. 18.30 w hali 
widowiskowo-sportowej LOSiR przy ul. Kołłątaja 2 – medale, odznaczenia i kultowa już 
statuetka „Siewcy Roku”. Warunkiem zgłoszenia kandydata do konkursu jest poprawne 
wypełnienie formularza konkursowego. Regulamin konkursu dostępny jest na stronie 
internetowej lubon.pl 

	 Beata Spychała „Siewca Roku 2024”    Grafika: UML
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Linia autobusowa nr 690
Podczas sesji miała miejsce burzliwa dyskusja dotycząca projektu budżetu na 
2025 rok. Radny Marek Samulczyk zaproponował przesunięcie kwoty 50 tys. 
zł z funduszy przeznaczonych na promocję miasta, w tym imprezy i festyny, 
na uruchomienie wakacyjnych kursów linii autobusowej nr 690, co miałoby na 
celu ułatwienie dostępu, m.in. mieszkańcom Starego Lubonia, do urzędu, leka-
rza oraz na cmentarz.

Zastępca burmistrza, Michał Popławski, odniósł się do tej propozycji, wskazu-
jąc, że linia 690 była dotychczas najmniej dochodowa, co skutkowało decyzją o 
rezygnacji z wakacyjnych kursów ze względu na ich niską frekwencję. Jednak-
że, po przeanalizowaniu kosztów transportu miejskiego, Popławski zapewnił, 
że istnieje formalna możliwość wykorzystania środków z paragrafu transpor-
towego bez konieczności przesuwania funduszy z popularnych imprez miej-
skich. Obecnie linia 690 kursuje w godzinach szkolnych i została wydłużona, 
aby dowozić dzieci do placówek. Na koniec, wniosek radnego Samulczyka zo-
stał poddany pod głosowanie. 

Wynik głosowania: 6 osób – za, 14 osób – przeciw.

Budżet Miasta Luboń na 2025 rok
Budżet na 2025 rok przedstawia się następująco: dochody ustala się w łącznej 
kwocie 209 763 042,46 zł, w tym: dochody bieżące 203 411 251,90 zł, dochody 
majątkowe 6 351 790,56 zł; wydatki ustala się w łącznej kwocie 225 443 705,03 
zł, w tym: wydatki bieżące 188 536 824,93 zł, wydatki majątkowe 

36 906 880,10 zł. Deficyt budżetu w wysokości 15 680 662,57 zł zostanie sfinan-
sowany przychodami z tytułu zaciągniętych kredytów i pożyczek. Określa się 
łączną kwotę planowanych przychodów budżetu w wysokości 24 499 761,63 
zł. Prognozowana kwota długu na koniec roku 2025 wyniesie 93 002 452,97 zł. 

Wynik głosowania: 15 osób – za, 5 radnych – wstrzymało się.

Wieloletnia Prognoza Finansowa na lata 2025-2044
Regionalna Izba Obrachunkowa pozytywnie zaopiniowała dokument. Wielo-
letnia Prognoza Finansowa wykazuje zgodność z uchwałą dotyczącą budżetu 
Miasta Luboń na 2025 rok. W latach 2025-2044 fundusze zostaną przeznaczo-
ne na: akty planowania przestrzennego, program „Czyste Powietrze”, zago-
spodarowanie odpadów zmieszanych oraz selektywnie zbieranych, dzierża-
wę gruntów, kolejowe przewozy pasażerskie, usługi społeczne o charakterze 
pielęgnacyjno-opiekuńczym, usługę opieki nad bezdomnymi zwierzętami, 
wsparcie placówek szkolnych, zwiększenie dostępu do specjalistów w zakresie 
wczesnej diagnozy, rozszerzenie oferty edukacyjnej i zwiększenie kompetencji 
kadry przedszkoli publicznych na terenie Lubonia, „Cyberbezpieczny Samo-
rząd”, budowę, przebudowę dróg oraz chodników, uregulowanie gospodarki 
wód opadowych i roztopowych, projekty drogowe, prace inwestycyjne doty-
czące obiektów użyteczności publicznej, przebudowę, rozbudowę Domu Wło-
darza na cele instytucji kultury, termomodernizację budynków komunalnych, 
budowę Przedszkola nr 5, realizację ścieżki pieszej, nasadzeń i elementów ma-
łej architektury w parku w dolinie Strumienia Junikowskiego, instalację paneli 
fotowoltaicznych na obiektach użyteczności publicznej, modernizację instala-
cji wodno-kanalizacyjnej w Zespole Szkół w Luboniu, budowę Zintegrowane-
go Węzła Przesiadkowego przy skrzyżowaniu DW 430 z ul. 3 Maja, odbudowę 
Pomnika Siewcy wraz z rewitalizacją parku, budowę sali koncertowej, budowę 
parkingu P&R przy DW 430, budowę ścieżki rowerowej w ramach projektu Lu-
bońskiego Budżetu Obywatelskiego pn. „Rowerem na Wartostradę!”.

Wynik głosowania: 14 osób – za, 6 radnych – wstrzymało się.

Ograniczenie nocnej sprzedaży napojów alkoholowych 
Ustala się na terenie Miasta Luboń ograniczenia w godzinach nocnej sprzedaży 
napojów alkoholowych przeznaczonych do spożycia poza miejscem sprzeda-
ży. Zakaz obowiązywać będzie we wszystkie dni tygodnia pomiędzy godziną 
22 a 6 rano. Wprowadzenie tych ograniczeń od stycznia 2025 roku, powinno 
spowodować spadek naruszeń porządku publicznego i jednocześnie wpłynąć 
na wzrost komfortu życia mieszkańców.

Wynik głosowania: 16 osób – za, 1 osoba – przeciw, 3 radnych – wstrzymało się.

Umowa najmu – stacja zlewcza
Miasto Luboń jest właścicielem działki nr 3/47, przy ul. Dębieckiej 2 w Luboniu. 
Teren o powierzchni 2489,91 m² został przeznaczony na prowadzenie działalno-
ści gospodarczej – stacji zlewczej ścieków dowożonych na terenie miasta Luboń. 
Poprzednia umowa dzierżawy terenu dla urządzeń odbioru ścieków dowożo-
nych połączonych z kanalizacją sanitarną, której użytkownikiem jest AQUANET 
S.A. zawarta jest na rok. Ponieważ stacja odbioru ścieków dowożonych będzie 
użytkowana w kolejnych latach, radni podjęli uchwałę o wydzierżawieniu tego 
terenu. Umowa najmu zostanie zawarta na okres do półtora roku. 

Wynik głosowania: 20 osób – za.

Przyznanie Medalu „Zasłużony dla Miasta Luboń” Zbigniewowi Czekale
Do Urzędu wpłynął wniosek o nadanie tytułu „Zasłużony dla Miasta Luboń” 
Panu Zbigniewowi Czekale, zgłoszony przez Szkołę Podstawową nr 1 w Lubo-
niu oraz Polskie Towarzystwo Turystyczno-Krajoznawcze Oddział w Luboniu. 
Pan Czekała, nauczyciel w SP nr 1 i prezes lokalnego PTTK, od 21 lat prowadzi 
Szkolne Koło Krajoznawczo-Turystyczne. Jest organizatorem wielu wydarzeń 
patriotycznych i krajoznawczych, promujących lokalną historię i kulturę, w tym 
pamięć o Powstaniu Wielkopolskim. Jego zaangażowanie w edukację i war-
tości patriotyczne zostało uhonorowane licznymi nagrodami, a jego praca na 
rzecz edukacji, społeczności lokalnej oraz ochrony dziedzictwa kulturowego 
zasługuje na uznanie.

Wynik głosowania: 20 osób – za.

Przyznanie Medalu „Zasłużony dla Miasta Luboń” Marii Nowak
Do Urzędu wpłynął wniosek o nadanie tytułu „Zasłużony dla Miasta Luboń” 
Pani Marii Nowak, emerytowanej dyrektorce Szkoły Podstawowej nr 4. Wnio-
skodawcami były Szkoła Podstawowa nr 4 oraz Zespół Szkół w Luboniu. Pani 
Maria Nowak przez swoją działalność zawodową i społeczną przyczyniła się do 
rozwoju edukacji i integracji lokalnej społeczności. Jako wieloletnia dyrektorka 
Szkoły Podstawowej nr 4 i później Gimnazjum nr 1 organizowała oddziały dla 
dzieci z niepełnosprawnościami i promowała talenty artystyczne. Inicjowała 
wiele działań edukacyjnych, a jej uczniowie odnosili sukcesy w konkursach. 
Otrzymała Medal Komisji Edukacji Narodowej oraz liczne nagrody za swoje 
osiągnięcia. Jej zaangażowanie w rozwój młodzieży zasługuje na uznanie.

Wynik głosowania: 20 osób – za.

Porozumienia międzygminne pomiędzy Miastem Poznań, Miastem Lu-
boń, Gminą Komorniki i Gminą Dopiewo w zakresie lokalnego transportu 
zbiorowego 
Sesja obejmowała także przegłosowanie porozumienia dotyczącego trans-
portu zbiorowego na liniach komunikacyjnych nr 250, 257, 701, 702, 703, 704, 
705, 707, 710, 715, 716, 729. Miasto Poznań proponuje zmienić porozumienie 
międzygminne w stosunku do porozumienia z 2023 roku, w zakresie lokalnego 
transportu zbiorowego z Gminą Komorniki, Miastem Luboń i Gminą Dopiewo 
z uwagi na planowane utworzenie nowej linii komunikacyjnej nr 789 na trasie 
Łęczyca - Wiry - Komorniki - Szreniawa - Rosnówko - Walerianowo - Rosnowo - 
Chomęcice - Głuchowo. Wniosek dotyczący nowego połączenia złożyła Gmina 
Komorniki, która będzie je finansowała w ramach dotacji celowej.

Bez zmian pozostają linie 250, 701 i 702 obejmujące swoim zasięgiem miasto 
Luboń. Linia nr 250 na trasie Poznań, Górczyn – Luboń – Komorniki – Szreniawa 
– Rosnówko – Walerianowo - Rosnowo – Chomęcice – Konarzewo – Głuchowo. 
Linia nr 701 na trasie Poznań, Górczyn – Luboń – Wiry – Komorniki. Linia nr 702 
na trasie Poznań, Górczyn – Luboń – Komorniki.

Wynik głosowania: 20 osób – za.

Kolejna X Sesja Rady Miasta Luboń odbędzie się 16.01.2025 r. o godz. 17.
	 Beata Spychała

Na sesji Rady Miasta Luboń, która miała miejsce 12 grudnia, radni podjęli kluczowe decyzje dotyczące przyszło-
ści miasta. Wprowadzono zakaz sprzedaży alkoholu w godzinach nocnych, co ma na celu poprawę bezpieczeń-
stwa i porządku publicznego. Dodatkowo, radni zatwierdzili wnioski o przyznanie Medalu „Zasłużony dla Mia-
sta Luboń” dwóm wyróżniającym się mieszkańcom, doceniając ich wkład w rozwój lokalnej społeczności. Sesja 
obejmowała także przegłosowanie porozumienia dotyczącego transportu zbiorowego, autobusy będą kursować 
między Poznaniem, Luboniem, Komornikami i Dopiewem, co z pewnością wpłynie na poprawę dostępności ko-
munikacyjnej w regionie. To ważne kroki w kierunku dalszego rozwoju i poprawy jakości życia mieszkańców Lu-
bonia. Podczas głosowania jedna osoba była nieobecna.

Grudniowa sesja Rady Miasta Luboń 

samorząd
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6 grudnia uczniowie klas 1b, 2a i 3b, należący do Szkolnego Koła Krajo-
znawczo-Turystycznego, uczestniczyli w wyjątkowym Rajdzie Miko-
łajkowym. Autokarem pojechali na zajęcia sportowe do CT Sobota. Tam, 
pod czujnym okiem trenerów, brali aktywny udział w zajęciach spor-
towych z tenisa i squasha. Doskonalili także umiejętność gry w kręgle. 
Kolejnymi atrakcjami tego dnia były nocny spacer po rozświetlonym pl. 
Edmunda Bojanowskiego oraz nocowanie uczniów w szkole. Dzieci od-
wiedził św. Mikołaj z prezentami, a następnie przyszedł czas na wieczorny 
seans filmowy. To był dzień pełen radości, pozytywnych emocji i nieza-
pomnianych wrażeń, który na długo pozostanie w pamięci wszystkich 
uczestników rajdu.

12 grudnia dzieci z oddziału przedszkolnego wraz z rodzicami i in-
nymi członkami rodziny, wykonywały ozdoby świąteczne, podczas 
zajęć warsztatowych. Wspólne majsterkowanie okazało się wspaniałą, 
inspirującą zabawą. Serdecznie dziękujemy mamie Karolinki za przygo-
towanie niezbędnych materiałów i prowadzenie zajęć.

13 grudnia uczniowie klas 4-6 należących do Koła Wolontariatu kolejny 
raz okazali swoje wielkie serca. Po zajęciach lekcyjnych wybrali się na 
spotkanie z seniorami z Dziennego Domu Pomocy Społecznej „Sło-
neczna Przystań” w Poznaniu. Wyjazd miał na celu przede wszystkim 
wręczenie świątecznych paczek organizowanych przez wolontariuszy, 
ważne były również integracja międzypokoleniowa i wspólna aktyw-
ność kulturalna dzieci i seniorów. Podczas spotkania uczniowie mieli 
możliwość uczestniczenia w zajęciach plastycznych i muzyczno-rucho-
wych z seniorami, wykorzystując instrumenty muzyczne i nie tylko… 
Nie zabrakło wspólnego kolędowania.

19 grudnia wolontariusze klas 7 i 8 również postanowili złożyć wi-
zytę seniorom, tym razem z Dziennego Domu „Senior-Wigor” w 
Luboniu. Każdy otrzymał herbatkę z akcji „Herbatka dla Seniora”, pier-
niczki oraz kartkę świąteczną wykonaną przez wolontariuszy. Nie ulega 
wątpliwości, że wizyta ta sprawiła naprawdę wiele radości i wywołała 
uśmiech na twarzach seniorów. 

	 Joanna Kot, Aleksandra Flagmańska, J. Gazda, Ilona Wąsiewicz

Dzieci przebywające w świetlicy uczestniczą w zajęciach w Bibliotece 
Miejskiej. 22 listopada poznały teatrzyk Komishibai i bajkę pt. „Puchate i 
Kolczate”. 12 grudnia zapoznały się z tradycjami i zwyczajami Świąt Boże-
go Narodzenia. Wszyscy chętnie rozwiązali quiz świąteczny, odpowiedzie-
li na ciekawe pytania wyobrażeniowe, a także wykonali kartki świąteczne.

26 listopada Samorząd Uczniowski zorganizował dyskotekę andrzej-
kową. Było radośnie, energicznie i wystrzałowo!

Pani Marta Kicka opracowała innowację pedagogiczną i realizuje ją z 
uczniami podczas zajęć wychowania fizycznego. 26 listopada odbyły się 
otwarte zajęcia jogi rodzinnej. Dzieci wspólnie z rodzicami udały się w 
jogową podróż do krainy życzliwości.

29 listopada w IX LO im. Karola Libelta w Poznaniu odbył się finał X Woje-
wódzkiego Konkursu Fotograficznego „Wielkopolska w moim obiek-
tywie”. Piotr Gołembiewski z kl. 8c zdobył III miejsce – wybrano jego pra-
cę spośród 350 zdjęć!

6 grudnia odbył się coroczny Dzień Wolontariatu. Pięknie przystrojo-
na sala gimnastyczna z motywem przewodnim z „Ekspresu polarnego” 
stworzyła odpowiedni klimat dla przepięknych tanecznych i wokalnych 
występów uczniów. Można było skorzystać z kawiarenki, kupić stroiki lub 
dekorowane przez uczniów pierniki i zaopatrzyć się w książki na kierma-
szu. Dzieci mogły wykonać świąteczne kartki, a wolontariuszki chętnie 
malowały maluchom buzie. Zakończyła się też akcja „Opatrunek na ratu-
nek”. Udało się zebrać ogromną ilość darów, które trafią do tych, którzy 
najbardziej ich potrzebują. Od 2 do 18 grudnia w małym holu stała spe-
cjalna choinka, którą uczniowie ozdabiali skarpetkami. Nowe pary skarpet 
damskich i męskich zostały przekazane do łaźni dla bezdomnych.

Koniec listopada i początek grudnia to czas integrowania klas przy 
ozdabianiu pierniczków. Miło spędzone popołudnia i wieczory zaowo-
cowały pięknymi dekoracjami. Ciasteczka można było kupić podczas Dnia 
Wolontariatu. Część została też przekazana do Domu Seniora.

Krzysztof Wlekły z kl. 8a i Szymon Barczyński z kl. 8b pod kierunkiem p. 
Katarzyny Paradowskiej zakwalifikowali się do 2. etapu XX Olimpia-
dy Matematycznej Juniorów! Kolejny etap odbędzie się 11 stycznia 
br. Krzysztof zakwalifikował się też do ostatniego etapu Wojewódzkiego 
Konkursu Matematycznego. Gratulujemy i życzymy sukcesów!

W Międzyszkolnym Konkursie Piernikowym na podium stanęli: Ty-
moteusz Przybylski i Aleksandra Szczerbal, Teresa Łuczak (SP nr 6), Maja 
Siemaszko, Michał Waszkowiak, Maciej Ossowski, Nadia Jakubiak, Kinga 
Łyga. Wyróżnienia otrzymali: Oskar Siewert, Alicja Szczerbal, Oliwia Ko-
złowska, Jakub Maciejewski.

W ramach konkursu przeprowadzonego podczas konferencji ekolo-
gicznej „Nie bądź nieznośny jak pchła – wysiewaj łąki gdzie się da” 
nasi uczniowie otrzymali nagrody od Miasta Luboń. Wśród nagrodzo-
nych znaleźli się uczniowie kl. 3c: Liliana Pawlaczyk, Oskar Siewert, Nikola 
Witczak.

20 grudnia uczestniczyliśmy w klasowych spotkaniach wigilijnych, na 
których składaliśmy sobie życzenia i jedliśmy pyszności. Mieliśmy też oka-
zję podziwiać jasełka przygotowane przez p. Katarzynę Minge i p. Beatę 
Maciaszek z klasami 3a i 3b.

	 Urszula Ferdynus-Remlein

Szkoła Podstawowa nr 1
im. bł. Edmunda Bojanowskiego

Szkoła Podstawowa nr 2
im. Augusta hr. Cieszkowskiego – „Cieszkowianka”

Występy artystyczne podczas Dnia Wolontariatu   fot. Zb. SP2

Wizyta wolontariuszy w Dziennym Domu „Senior-Wigor”   fot. Zb. SP1

Mikołajkowy Rajd zakończony nocowaniem w szkole i wizytą św. Mikołaja   fot. Zb. SP1
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Wychowawczynie klas 1-3 korzystając z pakietu edukacyjnego „Zawo-
dowcy” wypożyczonego z Bramy Poznania,  przeprowadziły z uczniami 
warsztaty w ramach kształcenia zawodowego: „Zawody dawniej i dziś”. 
Uczniowie mieli okazję poznać pracę, jaką wykonywali mieszkańcy i miesz-
kanki grodu na Ostrowie Tumskim i porównać zawody wykonywane przez 
ludzi dawnych epok z zawodami wykonywanymi w dzisiejszych czasach. 
Zbudowali drewnianą makietę grodu i starali się wyjaśnić, jakie umiejęt-
ności ludzkie były potrzebne, aby prawidłowo funkcjonował gród. Wzięli 
udział również w opowieści, z wykorzystaniem teatru ilustracji Kamishibai, 
przybliżającej prace wykonywane w grodzie przez jego mieszkańców. 

W naszej Czwóreczce odbył się Turniej Mikołajkowy dla klas trzecich. 
Uczniowie wzięli udział w sportowej rywalizacji o tematyce zimowej. Nie 
było wygranych i przegranych, liczyła się dobra zabawa! Dzieci ubrane w 

mikołajkowe czapki kibicowały sobie nawzajem, aby jak najlepiej wyko-
nać konkurencję. Wszystkim uczestnikom gratulujemy wzięcia udziału w 
turnieju oraz zachowania zasad fair play. To były udane mikołajki!

Podczas Wigilii Miejskiej w Luboniu dziewczynki z klas 3a i 3b wy-
stąpiły przed publicznością, śpiewając dwie pastorałki „Była noc” i „Bosy 
Pastuszek”. Uczennice były bardzo podekscytowane i szczęśliwe, że mogą 
uczestniczyć w tym pięknym wydarzeniu.

	 Barbara Plichta, Anna Migdał

4 grudnia odbył się Szkolny Konkurs Kolęd, Pa-
storałek i Piosenek Świątecznych dla uczniów 
klas 1-8. Było to niezwykłe wydarzenie, pełne 
świątecznego nastroju, pięknych melodii i wspa-
niałych występów.

W Berlinie czas miło płynie – przekonali się o 
tym licealiści oraz uczniowie klas ósmych, kiedy 
to odbyły się wycieczki do stolicy Niemiec. 12 
grudnia młodzież zwiedziła Muzeum Techniki, 
pospacerowała ulicami miasta w stronę Bramy 
Brandenburskiej, a następnie cieszyła się atrak-
cjami świątecznego jarmarku.

W naszej szkole odbyły się wyjątkowe obchody 
upamiętniające wprowadzenie stanu wo-
jennego w Polsce. 13 grudnia uczniowie mieli 
okazję uczestniczyć w wydarzeniach przybliża-
jących codzienność tamtego trudnego czasu. 
Symboliczna kontrola plecaków przez funkcjo-
nariuszy ZOMO, kupowanie bułek i drożdżówek 

na kartki, przemówienie gen. Wojciecha Jaruzel-
skiego, zakaz korzystania z automatów i strefy 
licealisty w wybranych godzinach oraz manife-
stacja patriotyczna miały być żywą lekcją historii, 
która pozwoliła uczniom lepiej zrozumieć realia 
stanu wojennego i docenić  wolność.

Z radością informujemy, że nasza szkoła zakoń-
czyła uczestnictwo w projekcie „Szkoła przy-
jazna osobom z cukrzycą – wsparcie, bezpie-
czeństwo, edukacja” organizowanym przez 
Ośrodek Doskonalenia Nauczycieli w Poznaniu 
wspólnie ze Stowarzyszeniem Rodziców i Opie-
kunów Dzieci z Cukrzycą CukierAsy oraz Urzędem 
Marszałkowskim Województwa Wielkopolskiego. 
Projekt został objęty patronatem Wielkopolskie-
go Kuratora Oświaty w Poznaniu. Dzięki szkoleniu 
rady pedagogicznej nauczyciele zdobyli podsta-
wowe wiadomości  na temat istotnych kwestii 
dotyczących cukrzycy typu 1, a szkole przyznano 
certyfikat Szkoły Przyjaznej Diabetykom. Podczas 
kolejnego etapu szkolenia w ODN w Poznaniu ty-
tuł Społecznego Edukatora w Cukrzycy otrzymał 
pan Szymon Feferkuch. Gratulujemy!

16 grudnia wybraliśmy się na warsztaty labora-
toryjne na Wydział Chemii UAM. Uczyliśmy się 
rozpoznawać substancje gazowe na podstawie 
doświadczeń chemicznych oraz analizowaliśmy 
najbardziej rozpowszechnione gazy w przyro-
dzie. Używaliśmy nawet ognia do potwierdzenia 
obecności tych substancji. Jednak najwięcej cza-
su i uwagi poświęciliśmy dwutlenkowi węgla. 

Dziękujemy Pani Doktor Małgorzacie Bartosze-
wicz i Panu Doktorowi Grzegorzowi Krzyśko za 
naukową opiekę!

Wiktor Borucki, Nataniel Klupczyński, Mateusz 
Marszałkiewicz i Maciej Pawlicki jako jedyni 
uczniowie szkół podstawowych walczyli z 
licealistami w Turnieju Debat Oksfordzkich z 
projektu RelPolitics w Urzędzie Marszałkowskim 
w Poznaniu. Gratulujemy odwagi i gotowości do 
uczenia się od licealistów!

Grudniowe spotkanie koła cukierniczego mia-
ło bardzo wyciszający charakter. Dekorowanie 
pierniczków lukrem królewskim przy świątecz-
nej muzyce i aromatycznej herbatce sprawiło 
nam wiele radości. 

	 Marzena Kinas

Warsztaty dla klas 1-3: „Zawody dawniej i dziś”   fot. Zb. SP4

Zajęcia chemiczne na Wydziale Chemii UAM w Pozna-
niu   fot. Zb. ZS

Wyjątkowe obchody upamiętniające wprowadzenie 
stanu wojennego   fot. Zb. ZS 

Występ uczennic klas trzecich z SP nr 4 podczas Wigilii Miejskiej   fot. Zb. SP4

Zespół Szkół im. Kryptologów Poznańskich 
(SP3 z Oddziałami Dwujęzycznymi i Dwujęzyczne LO w Luboniu)

OŚWIATA 

Szkoła Podstawowa nr 4
im. prof. Adama Wodziczki – „Czwóreczka”
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27 listopada po lekcjach nauczyciele przygo-
towali zestaw ciekawych doświadczeń dla 
naszych młodych naukowców z klas szóstych. 
Otworzyliśmy drzwi pracowni chemicznej z 
ciekawymi doświadczeniami, w sali biologicz-
nej można było podglądać przyrodę pod lupą 
mikroskopu oraz z bliska zobaczyć ślimaki afry-
kańskie i dowiedzieć się więcej na temat ich 
środowiska życia. W sali językowej uczniowie 
bawili się j. angielskim w prostych zabawach. 
W sali informatycznej każdy mógł przygotować 
długopisem 3D emotki we własnych kolorysty-
kach. Na holu uczniowie sami stali się uczestni-
kami gry warcaby, stając się jej żywymi pionka-
mi. A na deser za pomocą naszych szkolnych 
robotów można było przygotować i skosztować 
pysznych i bardzo zdrowych smoofie.

6 grudnia mieliśmy Wieczór Wolontariatu. 
Było świątecznie, twórczo, radośnie i mię-
dzypokoleniowo. Przy stołach spotkali się 
uczniowie, nauczyciele, rodzice i słuchacze 
ULTW, aby wspólnie tworzyć dobro i piękne 
wspomnienia. Społeczność „Piątki” już ko-
lejny raz przyłączyła się do świątecznej akcji 
Szkolnego Koła Wolontariatu. Uczniowie, 
rodzice i nauczyciele przygotowali klasowe 
paczki dla pacjentów hospicjów i ich rodzin. 
Ósmoklasiści zapakowali dary do transportu, 
a przedstawiciele Rady Rodziców przewieźli 
prezenty.

6 grudnia, w naszej szkole odbyło się Mię-
dzyszkolne Mikołajkowe Dyktando Biega-
ne. Do konkursu przystąpiły wszystkie luboń-

skie szkoły. Każda drużyna, na poziomie klas 
5 oraz 6, składała się z czterech zawodników. 
Ich zadaniem było przepisanie dyktanda z 
uwzględnieniem poprawności ortograficz-
nej i interpunkcyjnej. Nie lada wyzwaniem 
okazały się również trudne słowa do zapa-
miętania. Wszystkim uczestnikom serdecznie 
gratulujemy! Dziękujemy Bibliotece Miejskiej 
w Luboniu za współsponsorowanie nagród 
w konkursie, a także nauczycielom i uczniom 
lubońskich szkół za udział w dyktandzie. Za-
praszamy za rok!

	 Wiesława Stankiewicz, Iga Strońska 	
	 i inni nauczyciele SP nr 5

29 listopada kl. 7b uczestniczyła w warszta-
tach międzypokoleniowych CREO w Domu 
„Senior- Wigor”.
4 i 5 grudnia odbyły się aktywne lekcje wf-u 
w naszej szkole z piłkarzami Warty Poznań! 
Ćwiczyliśmy z Maciejami Firlejem i Żurawskim – 
uczniowie byli zachwyceni!

6 grudnia nasza reprezentacja klas piątych w 
składzie Karolina, Agata, Tymoteusz, Mia i repre-
zentacja klas szóstych: Helena, Zuzanna, Bartek, 
Helena wzięły udział w Mikołajkowym Dyk-
tandzie Bieganym zorganizowanym przez SP5. 

Nasze drużyny ambitnie i z zaangażowaniem 
biegały i dyktowały bardzo trudny tekst, radząc 
sobie świetnie z najdłuższym słowem „rozen-
tuzjazmowany”. Ostatecznie wśród wszystkich 
lubońskich szkół zajęliśmy drugie miejsce w ka-
tegorii klas piątych i drugie miejsce w kategorii 
klas szóstych. Nasze drużyny wspaniale współ-
pracowały i wykazały się znajomością pięknego 
języka polskiego oraz szybkim bieganiem!

6 grudnia kl. 3b wzięła udział w niecodziennym 
procesie – „Gwiazdor vs. Mikołaj. Kto przyno-
si prezenty w Wielkopolsce?”. W wydarzeniu 
brali udział aktorzy, ale również prawdziwi sę-
dziowie i adwokaci. Nawet słownictwo w czasie 
rozprawy było iście „sądowe”. Oprócz zeznań 
Mikołaja i Gwiazdora, głos zabrał Elf, Aniołek i 
Rudolf. Ostatecznie doszło do ugody, ustalono, 
że do dzieci z prezentami może przyjść zarówno 
Mikołaj, jak i Gwiazdor.

Nasza szkolna drużyna pojechała na finały 
w tenisie stołowym. Nowy rok sportowy w 
naszej szkole przywitamy trzema finałami Woje-
wództwa w Tenisie Stołowym. Tak można pod-
sumować występ naszej młodzieży 13 grudnia 
w Ostrorogu na Finale Rejonu Poznań Teren Za-
chód w Tenisie Stołowym.

Z radością informujemy, że troje uczniów na-
szej szkoły zakwalifikowało się do etapu wo-

jewódzkiego w Wojewódzkich Konkursach 
Przedmiotowych organizowanych przez Wiel-
kopolskiego Kuratora Oświaty: Ignacy Pluskota 
– konkurs historyczny, Zofia Strzyż – konkurs 
języka polskiego, Urszula Florek – konkurs ma-
tematyczny. Gratulujemy i trzymamy kciuki za 
dalsze sukcesy!

W grudniu każda klasa piekła świąteczne 
pierniczki!
	 Nauczyciele KSP6

Szkoła Podstawowa nr 5
im. św. Jana Pawła II

Katolicka Szkoła Podstawowa nr 6
im. ks. Franciszka Blachnickiego

Nasi uczniowie wzięli udział w Mikołajkowym 
Dyktandzie Bieganym   fot. Zb. KSP6

W grudniu każda klasa piekła świąteczne pierniczki   
fot. Zb. KSP6

6 grudnia w SP5 odbyło się Międzyszkolne Mikołajkowe Dyktando Biegane   fot. Zb. SP5
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Gabinet czynny 
od poniedziałku do czwartku.

Wizyty po uzgodnieniu
godziny telefonicznie.

797 003 991

 KOMINIARZ KOMINIARZ

tel. 503 092 500
mail: kominjch@o2.pl

ul. Piaskowa 9A
62-050 Mosina

Jacek
Chrzanowski

WYCENA 
NIERUCHOMOŚCI

TEL. 507 60 78 88

ŚWIADECTWA
CHARAKTERYSTYKI

ENERGETYCZNEJ

TEL. 608 47 47 43

LUBOŃ, ul. Dworcowa 33
tel. 61 810 60 58, kom. 501 307 180

schodbud@wp.pl; www.schod-bud.com.pl

ZATRUDNIĘ UCZNIA

SPRZEDAŻ BRYKIETU DRZEWNEGO

PRODUKCJA *** MONTAŻ

e-mail: czesciducatolubon@gmail.com      www.czesciducato.pl
ul. Nowiny 30, 62-030 Luboń, tel. 601 710 634, 795 109 288

AUTO CZĘŚCI
NOWE I UŻYWANE

do samochodów DOSTAWCZYCH

dr med. W. Skorupski
KARDIOLOG

gabinet:
Poznań, ul. Palacza 86
rejestracja telefoniczna

codziennie

tel. 61 86 19 740
tel. 660 892 440 LK

12
6

WIRY UL. KOMORNICKA 89
www.julkaimis.pl

e-mail:centrumrozwoju.educare@gmail.com
www.facebook.com/PrzedszkoleJulkaiMis

PRZEDSZKOLE NIEPUBLICZNE 
Z ODDZIAŁAMI INTEGRACYJNYMI

608 814 985

DEKARSTWO
BLACHARSTWO

CIESIELSTWO
ROK ZAŁOŻENIA 1986

- docieplenie stropów, położenie papy 
termozgrzewalnej

- konserwacja dachów papowych z materiałem
- położenie: więźby dachowej, blacho-dachówki, 

dachówki, gontów
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Po przyjeździe do Warszawy od razu przy-
stąpiliśmy do zwiedzania. Istniała obawa, że 
nie uda się zrealizować całego programu wy-
cieczki z uwagi na szybko zapadający zmrok. 
Obawy prysły po włączeniu „piątego biegu” 
i zachowaniu dyscypliny. 

W  Śródmieściu przewodnik zabrał nas do 
Ogrodu Saskiego. To jeden z  najstarszych 
parków w kraju i pierwszy polski park oddany 
do użytku publicznego. Król August II Mocny 
w  1727 r. otworzył parkową żelazną bramę, 
zdobioną dwoma koronami: królewską i bran-
denburską i  udostępnił ogród publiczności. 
Warunkiem wejścia do ogrodu był przyzwoity 
ubiór. Nie oznaczało to jednak, że każdy mógł 
skorzystać z tego przywileju. O wejściu decy-
dował także status społeczny. Przestrzeganie 
tych wymogów sprawiło, że od zawsze było to 
miejsce bardzo eleganckie i  pozbawione ak-
tów wandalizmu. W czasach saskich, jak i sta-
nisławowskich ogród był miejscem spotkań 
wyższych sfer towarzyskich Warszawy. Służył 
przede wszystkim wypoczynkowi i  relaksowi. 
Z czasem w parku postawiono pierwszy w Pol-
sce plenerowy budynek teatralny, gdzie wy-
stawiano włoskie opery, francuskie wodewile 
i  komedie. Na deskach teatru występowała 
m.in. Helena Modrzejewska. Tutaj odbywały 
się także pierwsze plenerowe projekcje pol-
skich filmów. Początki Ogrodu Saskiego się-
gają XVII wieku. Wówczas znajdował się on na 
peryferiach miasta. Jego pierwszym właścicie-
lem był burgrabia Tobiasz Morsztyn. Wybudo-
wany przez niego dworek wraz z ogrodem po 
jego śmierci odziedziczył Jan Andrzej Morsz-
tyn – były sekretarz królewski, podskarbi wiel-
ki koronny i  wybitny polski poeta barokowy. 
Odziedziczony dwór przebudował na okazały 
barokowy pałac. Posiadłość wraz z  parkiem 
wykupił od spadkobierców Morsztyna król 
August II. Dodatkowo wszedł w  posiadanie 
wszystkich parceli znajdujących się na zachód 
od pałacu. Na tym terenie, po wyburzeniu 
znajdujących się tam budynków, zlecił ogrod-
nikom urządzenie ogrodu w stylu francuskim. 
Sprowadził najlepszych architektów z Drezna, 
którzy z rozmachem rozbudowali pałac w iście 
królewską rezydencję. Pałac był centralnym 
punktem tzw. Osi Saskiej, założenia urbani-
stycznego prowadzącego od Krakowskiego 
Przedmieścia do pl. Żelaznej Bramy, przez któ-
ry wchodzi się do parku. Z biegiem lat park się 
zmieniał. Po powstaniu kościuszkowskim urzą-
dzono go w stylu angielskim. Zmieniało się też 
przeznaczenie pałacu. Zamknięty w maju 1942 
roku, zaraz po Powstaniu Warszawskim został 
zburzony. Zniszczenia objęły ogród i znajdują-
ce się w  nim obiekty. Po wojnie odtworzono 
ogród, ale nie uzyskał on dawnej świetności. 
Dziś zrewitalizowany i pięknie utrzymany jest 
chętnie odwiedzany przez warszawiaków i tu-

rystów. Znajdują się tutaj m.in. barokowe rzeź-
by przedstawiające cztery pory roku i  cnoty, 
fontanna zaprojektowana przez Marconiego, 
zegar położony w  jej otoczeniu, piękne za-
łożenia kwiatowe i  trawniki, stawek, drzewa 
pomnikowe oraz urokliwe alejki spacerowe 
z ławeczkami. To oaza zieleni w zabudowanej 
i zatłoczonej stolicy, miejsce do rekreacji na ło-
nie natury w samym sercu miasta. Teatr już nie 
istnieje. Z  przepięknego Pałacu Saskiego po-
został tylko fragment z kolumnadą z Grobem 
Nieznanego Żołnierza. To symbol pamięci 
narodowej. Odbywają się tutaj ważne uroczy-
stości państwowe. Przy grobie żołnierze peł-
nią wartę honorową przez całą dobę. W samo 
południe mieliśmy okazję zobaczyć uroczystą 
zmianę warty pełnionej przez żołnierzy z Re-
prezentacyjnego Batalionu Wojska Polskiego. 
W planach jest odbudowanie Pałacu Saskiego, 
co z tego wyjdzie zobaczymy. Obecnie trwają 
prace wykopaliskowe. 

Obecny plac marsz. Józefa Piłsudskiego 
dawniej był dziedzińcem Pałacu Saskiego. 
Nazwy placu zmieniały się. Przed II wojną 
światową nosił nazwę Marszałka Piłsudskie-
go, w 1940 roku nazywano go placem Adolfa 
Hitlera, a po wojnie nazwano go placem Zwy-
cięstwa. Dopiero po wielu latach przywrócono 
mu pierwotną nazwę. Plac był miejscem wielu 
ważnych dla Polski wydarzeń historycznych. 
Tutaj odprawiał mszę papież Jan Paweł II pod-
czas pielgrzymki do Polski, tutaj odbywała się 
też beatyfikacja księdza Jerzego Popiełuszki. 
Na placu znajduje się pomnik Marszałka Pił-
sudskiego i pomnik prezydenta Lecha Kaczyń-
skiego oraz pomnik Ofiar Katastrofy Smoleń-
skiej z 10.04.2010 r. 

Autokarem podjechaliśmy na plac Zamko-
wy. Jest on położony w dzielnicy Śródmieście, 
pomiędzy wylotami ulic Krakowskiego Przed-
mieścia, Podwala, Senatorskiej i Świętojańskiej. 
Wytyczony został na pocz. XIX w. w  miejscu 
dawnego dziedzińca zamkowego poprzed-
niego zamku, po wyburzeniu zabudowań 
gospodarczych zamku i  kilku kamienic. Jego 
zabudowa została zniszczona w  czasie II woj-
ny światowej. Po wojnie został odbudowany 
w jednolitym stylu architektonicznym. Na placu 
znajduje się kolumna Zygmunta III Wazy. Jest 
to pomnik powstały w  XVII w. z  fundacji króla 
Władysława IV, upamiętniający króla Zygmunta 
III, który przeniósł stolicę Polski z  Krakowa do 
Warszawy. Najważniejszym obiektem placu jest 
Zamek Królewski, zrekonstruowany w  l. 1971-
1984 po zniszczeniach wojennych. Wśród po-
zostałych obiektów otaczających plac na uwa-
gę zasługują: kamienice Pod Pelikanem, Johna 
i Kościelskich, Pałac Pod Blachą oraz ułożone na 
placu pasy z cegły klinkierowej obrazujące prze-
bieg dawnych murów obronnych. Plac Zamko-

wy przywitał nas bożonarodzeniową scenerią. 
Tradycyjnie, przed zamkiem rozbłysła koloro-
wymi lampkami choinka. 

Z  placu Zamkowego udaliśmy się na Rynek 
Starego Miasta. Po drodze, przy ul. Święto-
jańskiej zwiedziliśmy bazylikę archikatedral-
ną pod wezwaniem św. Jana. Jest to jeden 
z  najstarszych kościołów Warszawy i  miejsce 
ważnych wydarzeń historycznych dla naszego 
narodu. Świątynia powstała na przełomie XIII 
i XIV w. Tutaj legat papieski ogłosił wyrok potę-
piający Krzyżaków za zabór Gdańska, tu Piotr 
Skarga wygłaszał swoje kazania, tu odbywały 
się śluby i  koronacje dwóch władców Polski 
i pogrzeby ważnych osobistości oraz nastąpiło 
zaprzysiężenie Konstytucji 3 Maja przez króla 
i  naród w  roku 1791. W  1944 r. świątynia zo-
stała spalona i wysadzona przez hitlerowców. 
Po wojnie decyzją kardynała Hlonda katedrę 
odbudowano. Bazylika ma sklepienie gwiaź-
dziste. Obraz Matki Bożej w ołtarzu głównym 
jest wotum dziękczynnym króla Jana III Sobie-
skiego za zwycięstwo pod Wiedniem. Wnę-
trze świątyni skrywa bogate wyposażenie, na 
które składają się m.in.: barokowy nagrobek 
ostatnich książąt mazowieckich wykonany 
z  czerwonego marmuru chęcińskiego, kru-
cyfiks w  kaplicy Cudownego Pana Jezusa, 
mauzoleum kardynała Stefana Wyszyńskiego, 
pomnik Stanisława Małachowskiego z białego 
marmuru, relikwie metropolity warszawskiego 
św. Zygmunta Szczęsnego Felińskiego w  Ka-
plicy Literackiej. Przy ul. Krzywe Koło znajduje 
się kamienica z szyldem warszawskiego bazy-
liszka. Legenda mówi, że w piwnicach tej ka-
mienicy dawno, dawno temu żył potwór zwa-
ny Bazyliszkiem. Ten ogromnej postury stwór 
był pokryty rybią łuską, łapy miał zakończone 
ostrymi pazurami, a  z  grzbietu wyrastały mu 
skrzydła. Bazyliszek zabijał swoje ofiary wzro-
kiem i  zamieniał je w  kamień. W  dzień spał, 
a  w  nocy zabijał, zjadał zwierzęta, wzniecał 
pożary, burzył mury, niszczył wszystko co na-
potkał na swojej drodze. Był bardzo uciążliwy 
dla mieszkańców Warszawy. Wielu śmiałków 
próbowało się z  nim rozprawić, ale zawsze 
kończyło się to tragicznie. Z Bazyliszkiem roz-
prawił się dopiero wędrowny krawczyk. Zabił 
go sprytem i  fortelem, nie używając siły. Po 
cichu wszedł do piwnicy, w której spał potwór, 
wyciągnął przed siebie duże lustro i  obudził 
go. Bazyliszek skamieniał, bo zobaczył w nim 
swoje odbicie i spojrzenie. Warszawskie Stare 
Miasto we wrześniu 1980 r. zostało uznane 
za dobro kultury światowej i wpisane na listę 
światowego dziedzictwa UNESCO. Rynek Sta-
rego Miasta otaczają ze wszystkich stron uro-
kliwe kamienice. W  jego centralnym punkcie 
stoi wodotrysk z posągiem syrenki dłuta Kon-
stantego Hegla. Syrenkę postawiono w  1855 
r., po uruchomieniu pierwszego nowoczesne-

29 listopada ubiegłego roku grupa studentów z ULTW wybrała się do Warszawy. W Śródmieściu był spacer po 
Ogrodzie Saskim i placu marsz. Józefa Piłsudskiego, zwiedzanie placu Zamkowego i Rynku Starego Miasta 
oraz Muzeum Pałacu Króla Jana III w Wilanowie, a o zmroku Królewskiego Ogrodu Światła z wydrą w tle.

Wycieczka Uniwersytetu Lubońskiego Trzeciego Wieku 
do Warszawy
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go miejskiego wodociągu zaprojektowanego 
przez Henryka Marconiego. Na sezon zimowy 
2024/2025 dookoła pomnika uruchomiono 
sezonowe miejskie lodowisko o pow. ok. 600 
m². W czasie wolnym udaliśmy się na Jarmark 
Bożonarodzeniowy na Międzymurzu Piotra 
Biegańskiego – od Kolumny Zygmunta po Wą-
ski Dunaj. Stragany były zaopatrzone w  wy-
roby rękodzieła, artystyczne i  rzemiosła oraz 
przysmaki kulinarne, pachnące korzeniami 
pierniki i grzane wino, co niewątpliwie zachę-
cało do zrobienia zakupów. 

W Wilanowie, do którego następnie się udali-
śmy, zwiedziliśmy Muzeum Pałacu Króla Jana 
III. To miejsce poświęcone pamięci o  Janie III 
Sobieskim oraz pomnik chwały i  osobowości 
tego wielkiego monarchy, pogromcy Turków 
pod Wiedniem w  1683 r. Historia pałacu roz-
poczyna się w 1677 roku. Wtedy to rodzina So-
bieskich nabyła posiadłość w Milanowie, małej 
wiosce na peryferiach Warszawy i  zamieszka-
ła w  wybudowanym przez siebie skromnym 
dworze. Król upodobał sobie to miejsce, gdyż 
zapewniało mu spokój i wytchnienie po pracy. 
Poza tym, nie tracił zbyt dużo czasu na dojazd 
do Zamku Królewskiego w Warszawie, gdzie 
miał swoją siedzibę, i był blisko bieżących wy-
darzeń. Rezydencja wilanowska nie od razu 
powstała. Była budowana etapami. Po odsie-
czy wiedeńskiej, z inicjatywy władcy rozpoczę-
to w Milanowie budowę okazałej rezydencji 
królewskiej wraz z założeniem ogrodowym, 
łączącej cechy polskiego dworu z elementami 
kultury barokowej i antycznej, typowej dla no-
wożytnych włoskich willi i francuskich pałaców. 
Wówczas zmieniono nazwę wsi Milanów na Vil-
la Nova, po spolszczeniu Wilanów. Rozbudowę 
pałacu kontynuował aż do śmierci. Król zmarł 
w 1696 r. w Wilanowie, w jednej z komnat pa-
łacowych. Kolejni właściciele rozbudowywali 
pałac i pielęgnowali pamięć o Janie III. Znaczny 
wpływ na urządzenie wnętrz pałacowych mia-
ły kolejne właścicielki rezydencji. W 1805 roku 
Stanisław Kostka Potocki otworzył bramy pa-
łacu i udostępnił publiczności swoją kolekcję 
dzieł sztuki, zapoczątkowaną przez Jana III. Tak 
powstało najstarsze w kraju muzeum sztuki. 
Potoccy, a następnie Braniccy udostępniali wi-
lanowskie zbiory nieprzerwanie aż do II wojny 
światowej. Po wojnie majątek upaństwowiono. 
Pałac i ogród nie uległy zniszczeniu i zachowa-

ły szczęśliwie niezmienioną formę. Po częścio-
wej rewindykacji zbiorów z Niemiec, Austrii 
i ZSRR oraz rewitalizacji założenia pałacowo
-parkowego obiekt otwarto dla publiczności w 
1962 r. jako Oddział Muzeum Narodowego. Od 
1995 jest to samodzielna instytucja, a pieczę 
nad nią sprawuje Ministerstwo Kultury i Dzie-
dzictwa Narodowego. Ostatnia rewitalizacja 
fasady i wnętrz pałacowych oraz ogrodu nada-
ła rezydencji dawnego blasku. Prace konser-
watorskie są prowadzone w dalszym ciągu. We 
wnętrzu zobaczyliśmy konny pomnik władcy z 
leżącym u jego stóp pokonanym Turkiem, wy-
konany z białego marmuru. Następnie aparta-
menty króla Jana i jego ukochanej małżonki 
królowej Marii Kazimiery zwanej Marysieńką, 
m.in. sypialnie królewskie, bibliotekę, Gabine-
ty Holenderski i Starożytności. Na szczególną 
uwagę zasługuje biblioteka króla z oryginalną 
podłogą i wiszącymi na ścianach portretami 
znamienitych filozofów, naukowców, artystów 
i literatów oraz eksponaty z kolekcji Potockie-
go. W Sali Białej zapoznaliśmy się z portretami 
kolejnych właścicieli pałacu. Podczas zwie-
dzania usłyszeliśmy o dokonaniach Sobieskie-
go, jego sukcesach na polu walki, znaczeniu 
odsieczy wiedeńskiej w uratowaniu Europy 
przed zalewem Turków. Lew Europy, bo tak na 
salonach go nazywano, był nie tylko potężnym 
wodzem i świetnym strategiem stojącym na 
czele niepokonanej husarii, był także wielkim 
intelektualistą. Kochał literaturę, poezję i sztu-
kę. Dużo czytał i był znawcą sztuki. Interesował 
się historią, matematyką, architekturą, inżynie-
rią i archeologią. Przyjaźnił się z astronomem 
Janem Heweliuszem. Kiedy Heweliusz popadł 
w tarapaty finansowe, Sobieski wypłacał mu 
comiesięczną pensję. Astronom w rewanżu 
za otrzymaną pomoc nazwał jeden z odkry-
tych przez siebie gwiazdozbiorów „Tarczą So-
bieskiego”. Wzruszenie wywołała historia jego 
wielkiej miłości i przywiązania do Marysieńki, 
którą kochał ponad wszystko. 

Po zapadnięciu zmroku zwiedziliśmy wystawę 
plenerową Królewski Ogród Światła w histo-
rycznych ogrodach pałacu w Wilanowie. Skła-
dają się na nią instancje świetlne wykonane z 
tysięcy kolorowych diod ułożonych w rozma-
ite kształty. Organizowana od 13 lat wystawa 
jest uważana za jedną z największych atrakcji 
Warszawy. Do Królewskiego Ogrodu Światła 

zaprowadził nas muzyczny 75 metrowy tunel 
z cyklicznie zmieniającymi się światełkami o 
rocznych barwach. Rozbrzmiewa w nim mu-
zyka klasyczna. Znaleźliśmy się w bajkowej 
krainie. Na dziedzińcu głównym ukazała się 
rozświetlona rezydencja królewska. Instalacja 
świetlna przed pałacem nawiązuje do życia 
króla Jana III. W tej wspaniałej scenerii zrobili-
śmy sobie pamiątkową fotografię. Do Ogrodu 
Północnego wchodzi się przez rozświetloną 
pergolę ozdobioną liśćmi winorośli i waw-
rzynu. Instalacje przedstawiają XVII-wieczne 
stroje. Za pergolą, z ciemności wynurzały się 
zwinne wydry. W Ogrodzie Południowym przy 
Oranżerii ukazano mitologiczne postacie: Ze-
usa, Herkulesa i Posejdona. Na tarasie górnym 
znaleźliśmy się w Obserwatorium nawiązu-
jącym do przyjaźni Jana III i Jana Heweliusza. 
Instalacje ukazują urządzenia astronomiczne i 
zegar. Na tarasie dolnym, który jest doskonale 
widoczny z tarasu górnego, odbywają się po-
kazy muzyczno-świetlne przy muzyce klasycz-
nej: Czajkowskiego, Jana Sebastiana Bacha i 
Antonio Vivaldiego. Zwiedzanie Królewskie-
go Ogrodu Światła kończy się w magicznym 
Ogrodzie Różanym, ozdobionym kwiatami o 
gigantycznych rozmiarach. Tuż przy wyjściu 
znajduje się fotorama, służąca do wykonania 
pamiątkowego zdjęcia z pobytu w tym ma-
gicznym ogrodzie. Dużą atrakcją był wieczor-
ny mapping, czyli trójwymiarowy pokaz na 
fasadzie pałacu królewskiego łączący światło, 
obraz i dźwięk. Podczas tego spektaklu można 
było przenieść się w czasie i poczuć atmosferę 
królewskiego dworu. Mapping rozpoczął się 
od wyświetlenia „Wirtualnej Galerii Obrazów”. 
Pokazowi towarzyszyła muzyka barokowa. 
Przy zmieniających się barwach oświetlenia 
elewacji w oknach pałacowych pojawiają się 
król Jan III i królowa Maria Kazimiera. Wjeżdża 
konny orszak, a następnie tancerze prezen-
tują tańce dworskie. Na zakończenie został 
wyświetlony pokaz pt. „Wydra i przyjaciele”. 
Figle tego miłego zwierzaka w towarzystwie 
przyjaciół odbywają się w różnych miejscach 
królewskiej rezydencji. Pokaz nawiązuje do 
słynnej wydry zwanej Robakiem, której wła-
ścicielem był początkowo Jan Chryzostom 
Pasek z Gosławic, pamiętnikarz epoki baroku 
i hulaka niestroniący od alkoholu. Wychowana 
i oswojona przez niego wydra zachowywała 
się jak pies. Spała z nim w jednym łóżku, gryzła 
każdego kto się do niego zbliżał, na polecenie 
łowiła ryby. Kiedy król Jan III zapragnął ją mieć, 
właściciel zżyty ze zwierzątkiem nie chciał się 
z nim rozstać i długo się opierał. Spełnił jed-
nak życzenie króla. Kiedy chciano przewieźć 
wydrę z Zamku Królewskiego do Wilanowa 
zdarzyło się nieszczęście. Wydra niezauważe-
nie wyzwoliła się ze smyczy i zaczęła biegać po 
komnatach i ogrodach królewskich. Biegające 
zwierzątko zobaczył dragon pilnujący ogrodu. 
Nie wiedząc do kogo należy, zabił je na skórkę. 

Czas spędzony w Warszawie był wspaniałą 
lekcją historii, cudownie zaaranżowaną i na 
pewno na długo pozostanie w naszej pamięci.

Wycieczka odbyła się dzięki finansowemu 
wsparciu Starostwa Powiatowego w Poznaniu.

	 Maria i Jan Błaszczakowie

Pamiątkowe zdjęcie wykonane podczas wycieczki   fot. Zb. ULTW
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25 listopada odbył się wernisaż Doroty Fornalczyk. „Roślinne inspiracje” 
to oczywisty ukłon w stronę natury, która od zawsze inspiruje artystkę. Wy-
stawa to zbiór sześciu olejnych obrazów namalowanych na płótnie w latach 
1993-1994 oraz dziesięciu prac z 1998 r., namalowanych techniką mieszaną 
na kartonie. Wszystkie były już prezentowane na wcześniejszych wystawach, 
ale w tym zestawieniu występują po raz pierwszy. Wernisaż uświetniła grą na 
harfie Maria Marcinkowska.

Spektakl teatru „Co w gruszy gra”, który odbył się 3 grudnia idealnie roz-
począł świąteczny miesiąc! Zaaferowane, rozgorączkowane Elfy zatracają się 
w przygotowaniach do Świąt Bożego Narodzenia. Korzystając z nieobecności 
Mikołaja, chcą perfekcyjnie zrealizować wspólne zamierzenia i  miło go za-
skoczyć. Niestety, realizacja planów wydaje się być coraz trudniejsza, a nawet 
niemożliwa. Elfy nie tracąc nadziei, starają się ratować sytuację wraz z publicz-
nością. Ostatecznie to przekaz Mikołaja pozwala nam zrozumieć, co tak na-
prawdę w Świętach jest najważniejsze. 

„Żabikowo: mała wielka osada” to pierwszy luboński quest, którego or-
ganizatorem jest Biblioteka Miejska w  Luboniu. Inauguracja odbyła się 
8 grudnia 2024 r. podczas lubońskiej Wigilii Miejskiej. „Questować” można 
w każdym wieku i w dowolnym czasie. Wystarczy zalogować się w aplikacji 
Questy – Wyprawy Odkrywców lub odebrać w  bibliotece gotowy wydruk. 
Do rozwiązania są zagadki, a cała zabawa przypomina podchody. Przy okazji 
spaceru poznajemy historię Lubonia, a na końcu czeka na nas skarb. W dniu 
premiery odwiedziły nas osoby, które mają kilkaset questów za sobą. Z oka-
zji inauguracji stworzony został mini-quest „Spotkanie”, za który można było 
otrzymać dodatkowe punkty. Wytrawni gracze przyjeżdżali więc specjalnie do 
Lubonia, aby przejść dwie gry jednego dnia. Do zabawy zapraszaliśmy oczy-
wiście wszystkich! Osoby, które nie wiedziały czym są „questy” mogły wziąć 
udział w „Spotkaniu” i spróbować swoich sił. 

Muzyka ludowa zrodziła się na polskich wsiach, obecna jest teraz na festiwa-
lach i scenach, aby „ocalić ją od zapomnienia”. 10 grudnia taką (zakończoną 
sukcesem) próbę przybliżenia muzyki ludowej uczestnikom koncertu 
w Bibliotece Miejskiej w Luboniu podjął zespół OSTY. Osty – Muzyka ludo-
wa od nowa – to przedsięwzięcie, którego autorami i wykonawcami są Joanna 
Skowrońska, Jacek Skowroński oraz Rafał Igiel. Artyści czerpią bezpośrednie 
inspiracje z polskiej muzyki ludowej, w tym głównie muzyki ludowej Wielko-
polski. Zespół przeprowadził nas nie tylko przez muzykę ludową Wielkopolski, 
ale również tę wywodzącą się z kresów. Mogliśmy wysłuchać pięknych ballad 
opowiadających o  bezgranicznej miłości i  wojnie, ale również muzyki typu 
folk. Podczas koncertu uczestnicy wzięli również udział w warsztatach, a pio-
senkę o dziewuli, która wołki swoje pogubiła, słychać było w całym Luboniu.

16 grudnia odbyły się warsztaty zatytułowane „Podłaźniczki, czyli jak 
dawniej na Święta chatę zdobiono”. Po krótkiej prelekcji przeszliśmy do 
warsztatów stroików bożonarodzeniowych. Na każdą z  pań czekał świer-
kowy wieniec, tworzący bazę do dekoracji. Oprócz niego oczywiście masa 
kolorowych bombek różnej wielkości, wstążki, sztuczny śnieg i druciki flory-
styczne. Każda z uczestniczek stworzyła własną, niepowtarzalną dekorację, 
którą zabrała do domu.

Prosimy o  wsparcie dla pewnej wyjątkowej dziewczynki. Łucję znamy 
osobiście, jest uczennicą szkoły muzycznej w Poznaniu. Na drodze tej utalen-
towanej, młodej skrzypaczki stanęła rzadka choroba – częstotliwość jej wy-
stępowania to 1-3 przypadków na milion! Łucja choruje na mięsaka Ewinga 
miednicy i jest obecnie pacjentką onkologiczną. Od 3 grudnia do końca stycz-
nia działa w naszej Czytelni kiermasz książek. Cały dochód zostanie przezna-
czony na pomoc Łucji. Z góry dziękujemy za każdą złotówkę i okazane serce.

Każdy drugi wtorek miesiąca (od godz. 14) jest zarezerwowany w  na-
szej bibliotece dla Klubu Promyk. Seniorzy spotykają się, celebrując waż-
ne święta, jak i pomniejsze okazje jak np. Dzień Kobiet. W grudniu przypadło 
to najważniejsze w  roku spotkanie – Wigilia Promyka. Było ono wyjątkowe, 
z pięknymi dekoracjami, lampkami, bogato zastawionym stołem i upominka-
mi. Klubowicze chętnie dzielili się wspomnieniami i wymieniali świątecznymi 
przepisami.

	 Monika Smółka, Biblioteka Miejska w Luboniu

Z życia Biblioteki Miejskiej

Każda z uczestniczek warsztatów tworzenia stroików świątecznych stworzyła własną, 
niepowtarzalną dekorację   fot. Zb. Biblioteki Miejskiej w Luboniu

13 stycznia, godz. 12 – Wycinanki Żydowskie – warsztaty (zapisy pod 
numerem tel.: 603 313 972, wstęp wolny).

14 stycznia, godz. 14 – Spotkanie Klubu Promyk (wstęp wolny).

14 stycznia, godz. 18 – „Ja i nie ja…” – wieczór poezji obozowej – Grupa 
Teatralna Cokolwiek. 80. rocznica ewakuacji i likwidacji obozu w Żabiko-
wie (wstęp wolny).

20-24 i 27-30 stycznia, godz. 12 – Kino Feryjne za piątaka (wstęp 5 zł).

21 i 28 stycznia, godz. 17 – Kino Kamera (wstęp 10 zł/5 zł, zniżka z Kartą 
Seniora).

24 stycznia, godz. 18 – Fajfy senioralne (wstęp 5 zł).

30 stycznia, godz. 17 – „Dziadek do orzechów” – spektakl teatru Blasza-
ny Bębenek (wstęp 20 zł/15 zł – zniżka z Kartą Dużej Rodziny).

3 lutego, godz. 18 – 1000 lat w naszyjnikach (wstęp wolny).

	 Oprac. Małgorzata Wojsz na podstawie informacji udzielonych 	
	 przez Bibliotekę Miejską w Luboniu

11 stycznia, godz. 18.30-22 – Lubońska Ama-
torska Liga Siatkówki (wstęp wolny).

12, 19, 26 stycznia, godz. 14-22 – Lubońska 
Amatorska Liga Siatkówki (wstęp wolny).

1-2 lutego – Otwarte Mistrzostwa Lubonia w 
Badmintonie (wstęp wolny).

Co tym razem przygotowała dla mieszkańców biblioteka? Zachęcamy do zapoznania się z wydarzeniami, które 
będą odbywały się w styczniu i na początku lutego w Bibliotece Miejskiej przy ul. Żabikowskiej 42 w Luboniu. Jak 
zwykle – jest z czego wybierać!

W styczniu i na początku lutego dzieje się sporo w hali LOSiR przy ul. Kołłątaja 2 w Luboniu. Zachęcamy wszystkich 
do kibicowania podczas wydarzeń sportowych (i nie tylko sportowych!) odbywających się w tym obiekcie.

Kalendarium wydarzeń – styczeń/luty z Biblioteką Miejską

Kalendarium styczniowych/lutowych 
imprez sportowych – LOSiR
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W sobotni poranek 30 listopada wyruszyliśmy do Niemiec do nadbał-
tyckiego miasta Stralsund. Oprócz pięknego Starego Miasta znane jest 
ono przede wszystkim ze wspaniałego oceanarium, w którym można zo-
baczyć rośliny i  zwierzęta żyjące w  wodach Bałtyku, Morza Północnego 
i  Atlantyku. Niesamowite wrażenie robi wystawa „Morscy Giganci 1:1” 
przygotowana we współpracy z Greenpeace. Zwiedzający niczym nurko-
wie wkraczają do fascynującego podwodnego świata wielorybów i innych 
morskich gigantów, które unoszą się w przestrzeni jako pełnowymiarowe 
modele. Ekspozycje zwracają też uwagę na problem zanieczyszczenia 
mórz i oceanów, ukazując ingerencję człowieka w środowisko naturalne. 
Po odwiedzeniu oceanarium był czas na zakupy na świątecznym jarmarku 
i skosztowanie słynnej kanapki Bismarcka ze śledziem. Kolejna wycieczka 
z Ośrodkiem Kultury już na wiosnę!

W niedzielę 1 grudnia ulicami naszego miasta przemieszczał się wesoły mu-
zyczny rower Big Bike Orchestra, powodując uśmiech na twarzach miesz-
kańców Lubonia. Pięknie dziękujemy muzykom za fantastyczne wprowa-
dzenie w klimat Świąt Bożego Narodzenia. Dziękujemy również Ochotniczej 
Straży Pożarnej oraz Policji za zapewnienie bezpieczeństwa przejazdu, klu-
bowi Dark Devil Mc Poland za niesamowitą atmosferę i ryk motorów oraz 
Intermarche Luboń za możliwość zorganizowania wydarzenia.

W  sobotnie południe 7 grudnia mimo niesprzyjającej aury, wyruszyliśmy 
kolejny raz na Luboński Szlak Architektury Przemysłowej, aby poznać 
tajemnice lubońskich fabryk. Następna wycieczka odbędzie się w  sobotę 
8 lutego 2025 r.

W  piątek 13 grudnia w  Ośrodku Kultury odbyły się warsztaty robienia 
stroików świątecznych. Każdy z uczestników mógł wykazać się wyobraź-
nią i  zrobić własną, niepowtarzalną ozdobę. Gotowe dzieła posłużą jako 
ozdoby świąteczne. Warsztaty były także okazją do spotkania w  miłej, 
przedświątecznej atmosferze.

14 grudnia od rana uczestnicy warsztatów piernikowych wałkowali ciasto 
i  odciskali je w  ręcznie rzeźbionych, drewnianych formach piernikar-
skich. Na holu pojawiły się stoiska z rękodziełem i piernikami – jak na jarmark 
przystało. Na zewnątrz stały urokliwe kozy, a w prawdziwie świąteczny klimat 

przenieśli nas mali artyści z grupy Mały Broadway. Pod czujnym okiem instruk-
tor Anny Nazarczuk od kilku tygodni na zajęciach teatralnych przygotowywali 
oni świąteczny spektakl „Zaginiony Mikołaj”. Następnie Orkiestra 13 gryfów 
pod dyrekcją Macieja Wojtkowiaka koncertowo wykonała świąteczne szlagie-
ry. Usłyszeliśmy też solistki z grupy wokalnej. A na koniec tego wyjątkowego 
spotkania nie mogło zabraknąć Świętego Mikołaja, który rozdał dzieciom 
słodkie upominki. 

W środę 18 grudnia po raz trzeci w tym roku szkolnym spotkaliśmy się na 
projekcji filmowej w ramach projektu Młode Horyzonty. Klasy 1-3 obejrza-
ły film pt. „Biuro detektywistyczne Lassego i Mai. Rabuś z pociągu”. Uczniowie 
dowiedzieli się, że pozory często mogą mylić, a „psa nie należy oceniać po sier-
ści”. Starsze klasy 4-6 obejrzały film „Szczęściara”, który uczy nas, że szczęścia 
nie należy poszukiwać na zewnątrz, tylko w swoim sercu.

	 Magdalena Baranowska 
	 Ośrodek Kultury w Luboniu

OŚWIATA I KULTURA

Wycieczka z Ośrodkiem Kultury do Stralsund w Niemczech    fot. Zb. Ośrodka Kultury

Życie w Ośrodku Kultury

20-24 stycznia – Zimowe półkolonie wyjazdowe dla dzieci (nabór za-
mknięty).

23 stycznia, godz. 16 – Kolędowanie z zespołem „Szarotki” (wstęp wolny).

26 stycznia, godz. 15-18 – 33. Finał WOŚP: koncerty, warsztaty, maraton 
zumby i rozliczenie wolontariuszy.

8 lutego, godz. 12 – Wycieczka Lubońskim Szlakiem Architektury Prze-
mysłowej, obowiązują wcześniejsze zapisy pod numerem tel.: 61 813 00 
72 (koszt: 40 zł bilet normalny, 35 zł bilet ulgowy).

	 Oprac. Małgorzata Wojsz na podstawie informacji udzielonych 	
	 przez Ośrodek Kultury w Luboniu

Zachęcamy do zapoznania się z bogatą ofertą wydarzeń, które odbędą się w styczniu i na początku lutego  
w Ośrodku Kultury w Luboniu przy ul. Jana III Sobieskiego 97.

Kalendarium wydarzeń – styczeń/luty z Ośrodkiem Kultury w Luboniu

14 stycznia, godz. 18 – spektakl „Ja i nie ja…” (Biblioteka Miejska, wstęp 
wolny). 

Wydarzeniem towarzyszącym obchodom 80. rocznicy ewakuacji i likwi-
dacji niemieckiego obozu karno-śledczego w Żabikowie będzie wieczór 
poezji obozowej, podczas którego zaprezentowany zostanie spektakl „Ja 
i nie ja…” w wykonaniu młodych aktorów z Grupy Teatralnej COKOLWiEK, 
działającej przy Zespole Szkół nr 3 im. Kryptologów Poznańskich w Lubo-
niu. Podczas spektaklu młodzież zaprezentuje własne interpretacje twór-
czości obozów na Forcie VII w Poznaniu oraz w Żabikowie, a także poezji 
pochodzącej z obozów, do których deportowani byli w czasie okupacji 
mieszkańcy Kraju Warty (Auschwitz, Ravensbruck, Mauthausen, Sachsen-
hausen).

15 stycznia – uroczyste obchody 80. rocznicy ewakuacji i likwidacji nie-
mieckiego obozu karno-śledczego w Żabikowie. Motywem przewodnim 
obchodów będzie hasło „Pamięć pokoleń”. 

W ramach wydarzenia o godz. 10 odbędzie się sesja historyczna w Ka-
tolickiej Szkole Podstawowej im. ks. Franciszka Blachnickiego nr 6 w Lu-
boniu. Druga część uroczystości zaplanowana na godz. 11.30 odbędzie 
się na terenie byłego niemieckiego obozu karno-śledczego w Żabikowie. 
Wówczas oddany zostanie hołd ofiarom poprzez Apel Pamięci i złożenie 
wiązanek kwiatów pod Ścianą Śmierci. Zapraszamy mieszkańców Lubo-
nia i aglomeracji poznańskiej do udziału w uroczystości.

28-30 stycznia, godz. 11 – Sztuka przetrwania – warsztaty plastyczne 
dla młodzieży dotyczące sztuki obozowej.

Podczas trzech spotkań uczestnicy zajęć zapoznają się z formami twór-
czości obozowej, a następnie sami wykonają prace w oparciu o materiały, 
jakimi dysponowali osadzeni w Żabikowie. 

(Wstęp bezpłatny, obowiązują zapisy pod numerem tel. 61 813 06 81). 

	 Oprac. Paulina Korytowska na podstawie informacji 		
	 udostępnionych przez Muzeum Martyrologiczne w Żabikowie

Co tym razem przygotowała dla mieszkańców biblioteka? Zachęcamy do zapoznania się z wydarzeniami, które 
będą odbywały się w styczniu i na początku lutego w Bibliotece Miejskiej przy ul. Żabikowskiej 42 w Luboniu. Jak 
zwykle – jest z czego wybierać!

Kalendarium wydarzeń – Muzeum Martyrologiczne w Żabikowie
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Powstanie miało na celu przyłączenie Wielko-
polski, znajdującej się pod pruskim zaborem, 
do odradzającej się Rzeczypospolitej. Dzięki 
dobrej organizacji, determinacji oraz wsparciu 
ludności lokalnej powstańcy zdołali w krót-
kim czasie wyzwolić większość regionu. Walki 
trwały do lutego 1919 r., a ich sukces został 
ostatecznie przypieczętowany traktatem wer-
salskim, który oficjalnie przyznał Wielkopolskę 
Polsce.

27 grudnia 2024 r. o godz. 17.30 pod Obeli-
skiem Pamięci Powstańców Wielkopolskich 
w Luboniu zebrały się władze miasta, poczty 
sztandarowe szkół, lubońskich organizacji i 
stowarzyszeń, harcerze i strzelcy. Odśpiewana 
została Rota oraz hymn państwowy, przemó-
wiła Burmistrz Miasta Małgorzata Machalska, 

złożone zostały wieńce i zapalono znicze. 
Oddano także uroczyste strzały z armaty. Na-
stępnie o godz. 18 odbyła się okolicznościowa 
Msza św. za Ojczyznę w kościele pw. św. Jana 
Bosko w Luboniu, a po niej można było wy-
słuchać świątecznego koncertu w wykonaniu 
Orkiestry 13 Gryfów.

Tego samego dnia z rana lubońscy harcerze 
upamiętnili Powstańców Wielkopolskich, od-
wiedzając ich groby na cmentarzu w Żabiko-
wie. Chodząc z listą nazwisk i mapą cmentarza, 
zapalili na każdym grobie znicz oraz oznaczyli 
go chorągiewką z hasłem „Tu spoczywa Po-
wstaniec Wielkopolski”.

	 Małgorzata Wojsz

Już po raz czwarty rocznica wybuchu Powstania Wielkopolskiego obchodzona jest 
jako święto państwowe. Powstanie, które rozpoczęło się 27 grudnia 1918 r., jest 
jednym z nielicznych w historii Polski zakończonych sukcesem. 

Jak nasze miasto obchodziło
rocznicę wybuchu Powstania Wielkopolskiego

Uroczysty apel pamięci przy Krzyżu Milenijnym 
w Luboniu   fot. Małgorzata Wojsz

Harcerze symbolicznie oznaczyli groby Powstańców 
Wielkopolskich za pomocą czerwonych chorągiewek   
fot. Zb. Miasta Luboń

27 grudnia 2024 r. harcerze odnaleźli groby Powstańców Wielkopolskich na cmentarzu w Żabikowie i zapalili na nich 
znicze   fot. Zb. Miasta Luboń

HISTORIA I TERAŹNIEJSZOŚĆ

R E K L A M A

Wszystkie rodzaje baterii do aparatów : 6 szt. - 6 PLN ;  Ładowarki do -80%

ZADBAJ O SWÓJ SŁUCH
Umów się na:  

Otwarte również w soboty!
Pn. - Pt. 10:00 - 18:00

BEZPŁATNE BADANIE 
I KONSULTACJĘ PROTETYCZNĄ

10:00 - 14:00

TESTY NA ROZUMIENIE MOWY,
AUDIOMETRIA TONALNA, TYMPANOMETRIA

SERWIS APARATÓW SŁUCHOWYCH

MOŻLIWOŚĆ WYPOŻYCZENIA APARATÓW
PRZED ZAKUPEM

SPRZEDAŻ RATALNA

WIZYTY DOMOWE NA TERENIE POZNANIA

DOFINANSOWANIA NFZ

BEZPŁATNE

TEL. 570 580 040 RONDO
STAROŁĘKA

RONDO
RATAJE

Osiedle Rzeczypospolitej 1/U01
- wieżowiec

61-397 Poznań
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Obóz funkcjonował do 19 stycznia 1945 r., kiedy to zarządzono jego 
ewakuację w głąb Trzeciej Rzeszy. Przed nadejściem wojsk radzieckich 
Niemcy częściowo spalili i zniszczyli obóz, a więźniów politycznych i 
chorych, niezdolnych do ewakuacji rozstrzelali. Zwłoki zamordowa-
nych spalono w obrębie baraku zwolnień i przyjęć „Abganszelle”. 

Ewakuacja obozu rozpoczęła się w nocy 20 stycznia 1945 r. Grupę więź-
niów politycznych przetransportowano koleją do KL Sachsenhausen, 
gdzie dotarli 22 stycznia 1945 r. Po otwarciu wagonów znaleziono ciała 
37 więźniów. 

Pozostałych osadzonych Niemcy prowadzili w tzw. „marszu śmierci” 
również do tego samego obozu. Kolumna marszowa wyruszyła ulicą 
Kotowo do skrzyżowania z ulicą Głogowską. Dalej szła przez Stęszew i 
Rybojedzko. Około południa ewakuowani więźniowie dotarli do mająt-
ku w Jeziorkach, gdzie w zabudowaniach gospodarczych tamtejszego 
dworu zatrzymali się na pierwszy nocleg. Nad ranem 21 stycznia 1945 r. 
wyruszono w dalszą drogę. Trasa wiodła w kierunku miejscowości Buk. 
Ewakuacja więźniów odbywała się w strasznych warunkach. Doskwie-
rał im głód, panował silny mróz, a otrzymane odzienie nie chroniło ich 
przed zmianą zimowych warunków atmosferycznych. Więźniowie każ-
dego dnia pokonywali od 30 do 40 km. Wielokrotnie kierowano ich dro-
gami mniej uczęszczanymi. Tych, którzy zatrzymywali się, odstawali od 
kolumny, bądź też usiłowali zbiec rozstrzeliwano. W ciągu kolejnych dni 
marszu więźniowie dotarli do Nowego Tomyśla. Dalej trasa ewakuacji 
wiodła przez Sękowo, Jastrzębsko, Łomnicę, do której doszli późnym 
wieczorem 23 stycznia 1945 r. Nocleg wyznaczono w zabudowaniach 
gospodarczych majątku Łomnica. Podczas postojów więźniowie nie-
jednokrotnie podejmowali próby ucieczek. Kilku więźniom szczęśliwie 
udało się zbiec w okolicach Buku i w Łomnicy. W dniu 24 stycznia 1945 
r. w okolicach wsi Łomnica rozstrzelano grupę 17 więźniów. Kolum-
na marszowa została skierowana drogą w kierunku Zbąszynia, gdzie 
zwolnionych zostało około 100 kobiet (więźniarek karnych). Dalej trasa 
marszu przebiegała przez Torzym, Kunowice w kierunku Frankfurtu nad 
Odrą. Jeden z zaplanowanych noclegów wyznaczono w opustoszałych 
barakach wychowawczego obozu pracy w Świecku (Arbeitserziehun-
gslager „Oderblick” in Schwetig). Więźniów tego obozu już wcześniej 
ewakuowano do Sachsenhausen. Przez Frankfurt kolumna ewakuacyj-
na przeszła bocznymi i wyludnionymi ulicami miasta. Mijali miejscowo-
ści: Müncheberg, Stausberg, Bernau, Frohnau. W czasie marszu, co jakiś 
czas słychać było alarmy przeciwlotnicze. Brutalność i nerwowość zało-
gi sięgała zenitu. Przy pomocy batów i kolb karabinów narzucali tempo 
marszu. W wyniku dużego zmęczenia i wyczerpania więźniów dzienne 
przemarsze stawały się coraz krótsze, pokonywali odcinki 10-15 km. 
Dowództwo zdecydowało się nawet na nocny marsz. Ewakuowani do-

tarli do obrzeży Berlina, gdzie na nocleg przydzielono dwa pomieszcze-
nia szkolne. Ostatecznie do KL Sachsenhausen, w dniu 4 lutego 1945 r. 
doszło 208 więźniów.

80. rocznica rozstrzelania 33 więźniów, pochodzących z okolic Ma-
kowa Mazowieckiego na cmentarzu parafialnym w Żabikowie.
80 lat temu, w dniu 22 stycznia 1945 r., już po likwidacji i ewakuacji obo-
zu karno-śledczego na cmentarzu w Żabikowie dokonano egzekucji 33 
Polaków pochodzących z okolic Makowa Mazowieckiego. Zbrodnia do-
konana została przez bliżej nieznany oddział SS, który eskortował więź-
niów z więzienia w Działdowie. Bliższe szczegóły sprawy nie są do końca 
znane. Wiadomo, że transportowano ich drogą kolejową przez Toruń, 
Inowrocław, Gniezno do Poznania. Na dworcu głównym w Poznaniu 
zostali odłączeni od transportu i przyprowadzeni na teren obozu żabi-
kowskiego. W związku z tym, że więzienie już nie funkcjonowało, ska-
zańców zaprowadzono na teren cmentarza w Żabikowie, gdzie zostali 
rozstrzelani. Na podstawie znalezionych podczas prac ekshumacyjnych 
w dniach 28-29 maja 1945 r. dokumentów, notatek oraz przedmiotów 
osobistych ustalono tożsamość 17 ofiar: Józef Lenda, pochodził ze wsi 
Ryki; Jan Skrobecki ze wsi Ryki; Stanisław Wąsowicz z Krasnosielca; Piotr 
Krajewski z Krasnosielca; Stanisław Stachelek z Turośli; Wasil Kriwuszyn 
z Dniepropietrowska; Hubert Głębica z Krasnosielca; Branisław Kaczo-
rek z Krasnosielca; Mieczysław Grabowski ze wsi Pienice; Paweł Buda; 
Hieronim Kaczyński z Krasnosielca; Władysław Chrzanowski ze wsi Pie-
nice; Mieczysław Bratkiewicz z Sielca; Albin Fabisiak z Krasnosielca; Do-
minik Pawłowski z Sielca; Stefan Zakrzewski z Kobylinka; Bolesław Fęski 
z Krasnosielca.

	 Renata Wełniak, Jacek Nawrocik
	 Muzeum Martyrologiczne w Żabikowie

W dniach 19-20 stycznia 2025 r. mija 80. rocznica tragicznych wydarzeń związanych z likwidacją i ewa-
kuacją więźniów niemieckiego obozu karno-śledczego w Żabikowie, podczas okupacji noszącego ofi-
cjalną nazwę „Polizeigefängnis der Sicherheitspolizei und Arbeitserziehungslager in Posen-Lenzigen” 
(Więzienie Policji Bezpieczeństwa i Wychowawczy Obóz Pracy w Żabikowie).

80. rocznica ewakuacji i likwidacji obozu w Żabikowie

Zgliszcza obozu. W tle widoczny spalony barak zwolnień i przyjęć   fot. Władysław Kinitz

Początek uroczystości pogrzebowych ofiar likwidacji obozu. Fotografia wykonana na 
terenie poobozowym   fot. Władysław Kinitz

Zgliszcza obozu   fot. Władysław Kinitz

HISTORIA I TERAŹNIEJSZOŚĆ
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Okoliczności śmierci
27 lutego 1938 roku o godzinie 9.30 ks. Stre-
ich zasiadł jak zwykle w konfesjonale, by słu-
chać spowiedzi. W tym czasie Wawrzyniec 
Nowak po nocy spędzonej na grze w karty, 
około godz. 8 zjadł śniadanie, włożył do kie-
szeni czarnego płaszcza 9-strzałowy brow-
ning kalibru 7,35 mm i wyszedł z domu w 
wesołym nastroju. Następnie stanął na skrzy-
żowaniu ul. Armii Poznań i Dąbrowskiego, 
przy szkole powszechnej i wyglądało na to, 
że na kogoś czekał. Punktualnie o godz. 10 
rozpoczęła się Msza św., którą odprawiał ks. 
Stanisław Streich. W kościele nie było wika-
riusza ks. dr. Wiktora Koperskiego, gdyż tego 
dnia chorował. Po odejściu od ołtarza pro-
boszcz zdjął ornat przy stole i skierował się 
ku ambonie, aby jeszcze przeczytać ewange-
lię i wygłosić kazanie. Proboszcz, przyciska-
jąc lewą ręką do piersi niesione księgi, prawą 
ręką dotykał główek dzieci, prosząc o przej-
ście. Wkrótce zbliżył się do ambony. Nagle, 
niespodziewanie dla wszystkich, wyskoczył 
człowiek z wysoko podniesioną ręką i strzelił 
dwukrotnie do księdza, mierząc w jego twarz 
zwróconą w kierunku napastnika. Druga 
kula utkwiła w podniesionym ewangeliarzu. 
Ksiądz natychmiast padł do tyłu na prawy 
bok i już się nie poruszył. Po kilku sekun-
dach zamachowiec zrobił krok naprzód i od-
dał dwa kolejne strzały w plecy ks. Streicha. 
Powstała nieopisana panika, dzieci zaczęły 
krzyczeć i gwałtownie pchać się w kierunku 
wyjścia. Według aktu zgonu śmierć księdza 
nastąpiła o godz. 10.30.

Biografia
Ksiądz Stanisław Kostka Streich urodził się 
27 VIII 1902 roku w Bydgoszczy. Jego rodzi-
cami byli: Franciszek Streich oraz Władysła-
wa Streich z domu Birzyńska. Ich pierwszym 
dzieckiem był Stanisław, ochrzczony 30 IX 
1902 roku w kościele farnym pw. św. Marcina 
i Mikołaja w Bydgoszczy. Stanisław miał jesz-
cze młodszych braci: Kazimierza, który zmarł 
na błonicę w wieku pięciu lat oraz Czesława 
urodzonego w 1913 r. w Bydgoszczy przy ul. 
Chrobrego 12. W 1912 roku, po ukończeniu 
trzech lat nauki w szkole powszechnej, Sta-
nisław uczęszczał do 8-letniego gimnazjum 

klasycznego. Naukę zakończył już w wolnej 
Polsce, świadectwem dojrzałości Państwo-
wego Gimnazjum w Bydgoszczy, wydanym 
15 V 1920 roku. 28 czerwca tegoż roku Sta-
nisław wysyła prośbę o przyjęcie do semi-
narium duchownego w Poznaniu i zostaje 
przyjęty na studia. W dniu 6 VI 1925 roku, 
prawdopodobnie z rąk ks. arcybiskupa gnieź-
nieńsko-poznańskiego Edmunda kardynała 
Dalbora, Stanisław Streich otrzymał święce-
nia kapłańskie. W latach 1925-1927 studiuje 
filozofię klasyczną na Uniwersytecie Poznań-
skim, jednocześnie będąc kapelanem sióstr 
urszulanek przy ul. Spornej w Poznaniu. 1 X 
1927 – IV 1928 zostaje wikariuszem przy para-
fii św. Floriana w Poznaniu. IV 1928 – VII 1929 
zostaje nauczycielem religii w państwowym 
seminarium nauczycielskim w Koźminie. 1 VII 
1929 – 31 XII 1931 zostaje wikariuszem w pa-
rafii Bożego Ciała w Poznaniu. 1 I 1932 – 30 VI 
1933 pracuje jako wikariusz w parafii św. Mar-
cina w Poznaniu. 1 VII 1933 zostaje probosz-
czem w parafii św. Barbary w Żabikowie. 1 X 
1935 zostaje pierwszym proboszczem nowo 
powstałej parafii św. Jana Bosko w Luboniu. 
27 II 1938 w kościele św. Jana Bosko, zostaje 
zamordowany, podczas mszy dla dzieci.

Uroczystości pogrzebowe i miejsce spo-
czynku
Dnia 3 marca trumnę ze zwłokami księdza 
przywieziono do Domu Gminnego w Lubo-
niu, gdzie wystawiono ją na widok publiczny. 
Ustawiono straż honorową, a wierni oddawa-
li mu ostatni hołd. Dzień później rozpoczęły 
się uroczystości pogrzebowe przy udziale 
około 20 000 osób. Przybyło dwieście pocz-
tów sztandarowych różnych organizacji, któ-
re przedefilowały obok wystawionej przed 
Domem Gminnym trumny. Pogrzeb okazał 
się wielką manifestacją wiary i patriotyzmu. 
Według świadków zdarzenia, po oddaniu kil-

Beatyfikacja ks. Stanisława Streicha
23 maja 2024 r. papież Franciszek podpisał dekret o heroiczności cnót Sługi Bożego ks. Stanisława 
Streicha – męczennika. Decyzją tą papież otwiera drogę do beatyfikacji pierwszego proboszcza pa-
rafii pw. św. Jana Bosko w Luboniu. 

Karawan wjeżdża na skrzyżowanie ul. Powstańców Wielkopolskich i ul. ks. St. Streicha    Źródło: boskolubon.pl

Grupa dziewcząt z opiekunką po procesji w parafii św. Marcina w Poznaniu. Pierwszy z lewej ks. Prałat dr Teodor 
Taczak, pierwszy z prawej ks. wikariusz Stanisław Streich   Źródło: boskolubon.pl

dzieje się w parafiach
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ku strzałów w twarz i plecy księdza zabójca krzyczał z ambony: „Niech 
żyje komunizm!”. W obliczu tych wydarzeń wpływy komunistyczne na 
mieszkańców Lubonia znacznie zmalały, czego wyrazem były m.in. 
manifestacje potępiające zbrodnię. Grób księdza znajdował się do 
stycznia 2024 r. w pobliżu kościoła parafialnego, którego był probosz-
czem. Dnia 20 stycznia 2024 dokonano ekshumacji i kanonicznego 
rozpoznania szczątków księdza Stanisława. Nastąpił demontaż na-
grobnej płyty znajdującej się w pobliżu kościoła. Zachowane szczątki 
przeniesiono do sarkofagu w nawie bocznej kościoła św. Jana Bosko 
w Luboniu. Na wieku trumienki został przymocowany krucyfiks, z 
pamiątkową tabliczką i napisem: Męczennik – ks. Stanisław Streich 
(1902-1938). 

W parafii pw. św. Jana Bosko w Luboniu powstały różnego rodzaju mo-
dlitewne inicjatywy w intencji jego procesu beatyfikacyjnego, rozwija 
się również prywatny kult zmarłego. Mimo iż od męczeńskiej śmierci 
księdza Stanisława Streicha upłynęło 86 lat, przesłanie, które po sobie 
pozostawił, jest nadal aktualne i uwidacznia się w życiu jego „ducho-
wych dzieci”. 

Budowa kościoła
Ks. Stanisław Streich był kapłanem oddanym Kościołowi w trudnych 
czasach. Od samego początku rozpoczął starania o wzniesienie nowego 
kościoła w Luboniu. W ciągu trzech lat młody proboszcz zorganizował 
niemal od podstaw życie parafialne, dokonując wewnętrznego zjed-
noczenia wiernych i nadając kierunek rozwoju parafii. Powołał do życia 
szereg znakomicie rozwijających się organizacji katolickich. Był ofiar-
nym pasterzem, który na swej placówce nie tylko budował świątynię i 
jednoczył parafian, ale szukał przede wszystkim oddalonych od Boga 
dusz. Z zaangażowaniem przewodniczył Komitetowi Budowy Kościoła. 
Jesienią 1934 roku ksiądz Streich nabył od Uniwersytetu Poznańskiego 
grunt pod budowę przyszłej świątyni. 1 października 1935 roku, po od-
daniu do użytku nawy bocznej, w Poznaniu został wydany akt, na mocy 
którego oficjalnie powstała parafia. Pięć dni później ks. Stanisław Stre-
ich odprawił pierwszą mszę przy nawie powstającego kościoła. Kościół 
pw. św. Jana Bosko jest dziełem jego niestrudzonej pracy. W kolejnych 

latach rozbudowano i wykończono wnętrze świątyni, a w 1939 roku po-
wstała dzwonnica. Przez lata okupacji hitlerowskiej w murach kościoła 
magazynowano materiały sanitarne. Po wyzwoleniu, latem 1945 roku 
rozpoczęto odbudowę spalonej przez Niemców i zniszczonej działania-
mi wojennymi świątyni. W październiku 1946 roku odprawiono w niej, 
pierwsze po zakończeniu wojny, nabożeństwo. W latach 1976-1981 
przeprowadzono przebudowę wnętrza kościoła. W 2002 roku ceglane 
mury świątyni zostały otynkowane.

Proces beatyfikacji 
Proces beatyfikacyjny ks. Stanisława Streicha na szczeblu diecezjalnym 
trwał od 28 października 2017 r. do 13 kwietnia 2019 r. W trakcie etapu 
rzymskiego procesu beatyfikacyjnego 21 listopada 2023 r. w Dykaste-
rii Spraw Kanonizacyjnych w Rzymie odbyła się dyskusja Komisji Teo-
logów, tzw. Kongres Szczególny Konsultorów Teologów, nad Positio w 
sprawie męczeństwa ks. Stanisława Streicha. Wynik obrad był jednogło-
śnie pozytywny, a to oznacza, że teolodzy wyznaczeni przez Dykasterię   
zgodzili się co do tego, że Sługa Boży poniósł męczeństwo za wiarę. 
20 stycznia 2024 r. w Luboniu dokonano ekshumacji, kanonicznego 
rozpoznania i przeniesienia doczesnych szczątków Sługi Bożego do ko-
ścioła. Poświęcenia sarkofagu ks. Stanisława Streicha dokonał abp Sta-
nisław Gądecki 31 stycznia 2024 r. 7 maja 2024 r. odbyło się w Rzymie 
zebranie zwyczajne kardynałów i biskupów dotyczące męczeństwa ks. 
Stanisława Streicha. Sprawa beatyfikacyjna kandydata na ołtarze zosta-
ła przedstawiona przez kard. Stanisława Ryłko. Ocena była pozytywna. 
23 maja 2024 r. papież Franciszek zezwolił na promulgowanie dekretu 
potwierdzającego męczeństwo (Decretum super martyrio) Sługi Bo-
żego. Podpisany przez papieża dekret o męczeństwie zostanie opubli-
kowany w urzędowym piśmie Stolicy Apostolskiej – Acta Apostolicae 
Sedis.  Uroczystości beatyfikacyjne najprawdopodobniej odbędą się w 
2025 r. w Poznaniu. 

Opracowała Beata Spychała na podstawie materiałów źródłowych 
dostępnych na stronach internetowych: https://archpoznan.pl/ oraz 
https://boskolubon.pl/

Sarkofag w nawie bocznej kościoła św. Jana Bosko w Luboniu. Na wieku trumienki 
został przymocowany krucyfiks, z pamiątkową tabliczką i napisem: Męczennik – ks. 
Stanisław Streich (1902-1938)   fot Beata Spychała

Stanisław Streich, kleryk w Seminarium Duchownym w Poznaniu   
Źródło: boskolubon.pl

dzieje się w parafiach
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Tradycja szopek bożonarodzeniowych w Polsce sięga XIII wieku i jest ściśle 
związana z postacią św. Franciszka z Asyżu. To właśnie on, w 1223 roku, za-
aranżował pierwszą żywą szopkę, aby przybliżyć wiernym tajemnicę naro-
dzin Jezusa. Ta inicjatywa szybko znalazła zwolenników. Budowle z biegiem 
lat przybierały różnorodne formy, od prostych, drewnianych konstrukcji po 
misternie wykonane dioramy, wypełniając kościoły, zdobiąc rynki i domy 
w okresie świątecznym. Szopki bożonarodzeniowe mają za zadanie ukazać 
moment i miejsce narodzin Jezusa Chrystusa. W każdej szopce znajdziemy 
Świętą Rodzinę – małego Jezusa, Maryję i Józefa, pasterzy oraz Trzech Króli, 
którzy przybywają, by oddać hołd nowonarodzonemu. 

W różnych regionach Polski można spotkać unikalne style i techniki wy-
konania szopek, które często są przekazywane z pokolenia na pokolenie. 
Szopki bożonarodzeniowe są nie tylko ozdobą, ale także sposobem na 
rodzinne spędzanie czasu. W wielu domach wspólnie tworzy się szopki z 
dziećmi, czas ten jest okazją do rozmowy o tradycjach, wartościach i histo-
rii. To także moment, kiedy można wprowadzić najmłodszych w tajemnice 
wiary i znaczenie Bożego Narodzenia. 

Szopki bożonarodzeniowe stanowią niezwykle ważny element polskiej 
tradycji bożonarodzeniowej, łącząc w sobie aspekty religijne, kulturowe i 
rodzinne. Warto pielęgnować tę tradycję i przekazywać ją przyszłym po-
koleniom, aby magia Bożego Narodzenia mogła trwać w naszych sercach 
przez wiele lat.

Poniżej przedstawiamy zdjęcia żłobków z lubońskich parafii. 

	 opracowanie i zdjęcia Beata Spychała

Boże Narodzenie to czas pełen radości, rodzinnych spotkań i tradycji, które przekazywane są z pokolenia 
na pokolenie. Jednym z symboli tego okresu jest szopka bożonarodzeniowa, choć nie jest tak popularna 
jak choinka, jej znaczenie i historia są równie interesujące. 

Szopki bożonarodzeniowe – symbolika i tradycja

Żłóbek w kościele pw. św. Barbary w Żabikowie   

Żłóbek w kościele pw. św. Jana Pawła II

Żłóbek w kościele pw. św. Maksymiliana Marii Kolbego Żłóbek w Sanktuarium bł. Edmunda Bojanowskiego w Żabikowie  

Żłóbek w kościele pw. św. Jana Bosko 
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Wykorzystane figury przez wiele lat two-
rzyły szopkę bożonarodzeniową w kościele 
pw. św. Barbary w  Luboniu. Po wymianie 
na nowe, pan kościelny co roku budował 
stajenkę na swojej posesji, aby stare figu-
ry nie leżały bezczynnie. Wzrok przykuwa 
Dzieciątko, większe od innych postaci. Ten 
kontrast daje do myślenia – w te święta Je-
zus jest najważniejszy.

Stajenka osiąga pełną świetność w  świę-
to Trzech Króli. Przyglądając się uważnie, 
można dostrzec czwartego króla. Jest nim 
sam kościelny, który w takim właśnie stro-
ju wraz z  przenośnym żłóbkiem i  kolędni-
kami, niezależnie od pogody, maszerował 
po Luboniu, Poznaniu, Puszczykowie czy 
Stęszewie, odwiedzał mieszkania, a  nawet 
szpital w Puszczykowie – piętro po piętrze, 
salę po sali, śpiewając kolędy, rozdając kre-
dę, kadzidło i obrazki.

Pana Romana nie ma już wśród nas, ale 
pamięć o  nim nadal żyje w  ludziach, któ-
rzy go spotkali i w rzeczach, które ocalił od 
wyrzucenia. Stajenka jest tego przykładem. 
Przyjdź, zobacz, zaśpiewaj kolędę, zatrzymaj 
się na chwilę.  

	 Rafał Wojtyniak

W wigilię Bożego Narodzenia pojawia się rozświetlona, rozbrzmiewająca kolędami, stajenka betlejemska 
na ul. Kołłątaja, na posesji nieżyjącego już, długoletniego pana kościelnego – Romana Krzyżostaniaka. 

Pójdźmy wszyscy do stajenki

Stajenka betlejemska na ul. Kołłątaja   fot. Rafał Wojtyniak

Żłóbek w kościele pw. św. Jana Pawła II

Żłóbek w Sanktuarium bł. Edmunda Bojanowskiego w Żabikowie  
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Głównym celem Polskiej Ligi Koszykówki Zunifikowanej jest przede 
wszystkim inkluzja społeczna i stworzenie możliwości współzawodnic-
twa sportowego osobom z  niepełnosprawnościami. Stowarzyszenie 
skupia się także na zwiększeniu świadomości społecznej w  temacie 
sportu osób z niepełnosprawnościami. 
Inauguracja sezonu 2024/2025 nastąpiła 14 grudnia (godz. 10-18) 
w hali LOSiR przy ul. Hugona Kołłątaja 2 w Luboniu. Program wydarze-
nia obejmował: mecze koszykówki, atrakcje dla dzieci, muzykę na żywo.

. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .
Prezesem Polskiej Ligi Koszykówki Zunifikowanej jest Daria Mieloszyń-
ska – polska koszykarka, wielokrotna reprezentantka Polski, której za-
daliśmy kilka pytań.
Gazeta Lubońska: Proszę opowiedzieć o swoich początkach w ko-
szykówce, jak to się zaczęło i jak to się stało, że grała Pani w re-
prezentacji.
Daria Mieloszyńska: Moja przygoda z  koszykówką zaczęła się już 
w  szkole podstawowej, ja po prostu kochałam rywalizować, miałam 
obsesję! W wieku 10 lat moja pani od wf-u wysłała mnie na trening ko-
szykarski i tak już zostałam. Po maturze wyjechałam do USA na turnieje 
na pięć lat. Skończyłam tam studia, a po powrocie do Polski zapropo-
nowano mi granie w Tęczy Leszno – to był mój debiut w ekstraklasie. Po 
roku powołano mnie do reprezentacji Polski. Bardzo mnie to wzruszyło, 
tęskniłam za Polską, a możliwość reprezentowania kraju z orzełkiem na 
piersi była dla mnie czymś wspaniałym.
GL: A jak to było ze Stowarzyszeniem Mini Basket Academy? Dla-
czego zdecydowała się Pani je założyć?
D.M.: 14 lat temu wraz z przyjaciółmi koszykarzami zauważyliśmy, że 
dzieciaki są coraz mniej sprawne – z przysłowiowego trzepaka, przerzu-
ciły się na gry komputerowe. Postanowiliśmy założyć Mini Basket Aca-
demy, aby zachęcić dzieci do aktywnego spędzania wolnego czasu – 
były to (i nadal są!) zajęcia ogólnorozwojowe z elementami koszykówki. 
Grały u  nas wtedy tylko maluchy w  pełnej sprawności intelektualnej. 
Cztery lata temu stwierdziliśmy, że sport nie jest żadnym produktem 
luksusowym i  każdy powinien mieć możliwość go doświadczać. Roz-
szerzyliśmy działalność, powstał Program „W  Zespole Siła” skupiający 
się na dzieciach z  zespołem Downa. Zaczęliśmy na Orliku w  Luboniu 
z  trzema osobami, a  w  tej chwili w  naszym programie jest już ok. 40 
dzieciaków. Od zeszłego roku dołączają do nas też dzieci z innymi nie-
pełnosprawnościami. Rośniemy w siłę!

GL: Kim są ludzie pracujący w Stowarzyszeniu Mini Basket Academy?
D.M.: Praca z  osobami nienormatywnymi jest trudna, wymagająca, 
ale jednocześnie bardzo wdzięczna. Przykładamy się do tego, żeby 
przyjmować ludzi, którzy mają dobre serce, chcą pomagać i po prostu 
„czują bluesa”. Muszą oni rozumieć i chcieć zrozumieć świat osób nie-
normatywnych. To szereg różnych dobrych ludzi i wspaniałych rodzi-
ców, chcących stworzyć sportową i przyjazną platformę dla dzieciaków 
i młodzieży. 
GL: Skąd pomysł na stworzenie Ligi Zunifikowanej?
D.M.: Osoby z  niepełnosprawnościami nie miały gdzie rywalizować, 
dotychczas ani w Polsce, ani w Europie nie powstała żadna taka liga. 
Koszykówka, może wbrew pozorom, jest dość trudnym sportem nawet 
dla osób w normie intelektualnej. Co piątek w SP nr 6 w Luboniu nasze 
dzieciaki ćwiczą, aby po osiągnięciu odpowiednich umiejętności mo-
gły przejść do sekcji klubowej Basketball Club 23’. Docelowo marzymy 
o tym, abyśmy doczekali się swoich wychowanków, którzy sami wezmą 
udział w lidze.
GL: W lidze poza osobami nienormatywnymi grają także partnerzy 
– chłopcy w normie intelektualnej. Na czym polega ich rola?
D.M.: Przede wszystkim są to osoby bardzo empatyczne i  osoby, dla 
których koszykówka jest bardzo ważna. Są takim „klejem” każdego ze-
społu. Praktycznie nie ma różnicy między partnerem, a  zawodnikiem 
nienormatywnym – kochają sport i to ich łączy na boisku. Partnerzy nie 
mogą dominować w grze, wszyscy zawodnicy powinni być na równi. 
Nie są „opiekunami”, to po prostu zawodnicy na tym samym poziomie. 
Gdyby postronna osoba oglądała mecz koszykówki zunifikowanej, my-
ślę, że nie odróżniłaby partnera od zawodnika z niepełnosprawnością.
GL: Co dla osób z niepełnosprawnościami znaczy koszykówka? Czy 
jest im czasem trudno przegrać?
D.M.: Ja się bardzo wiele od tych osób nauczyłam. Oni się po prostu 
cieszą ze sportu! Zupełnie nie postrzegają go jako zaciętej rywalizacji, 
potrafią nawet cieszyć się z kosza przeciwnej drużyny. W „naszym świe-
cie” jest to wręcz niedopuszczalne, a oni są po prostu szczęśliwi. Wygra-
na jest drugorzędna w tym sporcie, ci sportowcy sprowadzają nas do 
kwintesencji radości ze sportu.
Kolejne rozgrywki Polskiej Ligi Koszykówki Zunifikowanej będą odby-
wać się co miesiąc, aż do maja, o czym zawsze będziemy informować 
z wyprzedzeniem. Zapraszamy do kibicowania!
	 Małgorzata Wojsz

Z początkiem grudnia ubiegłego roku powstała pierwsza w kraju Polska Liga Koszykówki Zunifikowa-
nej, której organizatorem jest Stowarzyszenie Mini Basket Academy. Jest to projekt ogólnopolski, sku-
piający na boisku osoby z niepełnosprawnością intelektualną wraz z osobami w normie intelektualnej, 
tzw. partnerami. Powstałe na tej podstawie drużyny, współpracują, walczą o zwycięstwo i pokazują, że 
różnorodność jest siłą. Turniej jest dowodem na to, że sport może przełamywać bariery i tworzyć prze-
strzeń, w której każdy czuje się ważny i doceniony. 

Pionierski projekt na skalę międzynarodową

Mecz rozegrany podczas inauguracji sezonu Polskiej Ligi Koszykówki Zunifikowanej 
(14 grudnia 2024 r.)   fot. Małgorzata Wojsz

Logo Polskiej Ligi Koszykówki Zunifikowanej    
Źródło: Materiał nadesłany przez organizatora

Źródło: profil Stowarzyszenia Mini Basket Academy na Fb
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Bezpłatny i dostępny na terenie całej UE tel. 112
Telefon alarmowy miasta Luboń tel. 601 986 986
Komisariat policji tel. 47 771 49 00
Pogotowie ratunkowe tel. 112 lub 999,   
Straż pożarna tel. 61 813 09 98
Straż miejska tel. 61 813 19 86
Pogotowie gazowe tel. 992
Pogotowie wod.-kan. tel. 994
Posterunek energetyczny tel. 61 813 03 02
Pogotowie oświetlenia drogowego tel. 61 884 57 77
Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej tel. 61 810 50 85
Gminna Komisja Rozwiązywania Problemów Alkoholowych 
tel. 665 520 920

Ważne telefony

(L
K0

72
)

Zapisy:
tel. 531 509 012
biuro@knockknock.edu.pl

Cena: 100 PLN/ miesiąc
= 2 zajęcia w miesiącu po 90 min.

Cena: 70 PLN/ miesiąc
= 2 zajęcia w miesiącu po 60 min.

• prawa jazdy kat. B, C, D, BE, CE
(szkolenie stacjonarne lub e-learning)

• kwali�kacji wstępnej, przyspieszonej, 
uzupełniającej –  nabór w systemie ciągłym

• szkolenie okresowe (kierowcy kat C, D 
co 5 lat) –  nabór w systemie ciągłym

• ADR podstawowy, cysterny

LIGA OBRONY KRAJU
Ośrodek Szkolenia Kierowców 

w Poznaniu Wildzie
ul. Czechosłowacka 108,

61-476 Poznań

ZAPRASZA NA KURSY:

INFORMACJE I ZAPISY:
www.lok.org.pl

biuro.oskpoznan@lok.org.pl
tel: 61/830 10 96; 516 196 933

DREWNO OPAŁOWE - KOMINKOWE
• dąb 
• jesion 
• brzoza 
• grab 
• sosna 
• buk

możliwość
transportu

zamównienia
kontakt 605 981 958

Mosina, ul. Sowiniecka 6G

Przy zamówieniu na hasło Gazeta Lubońska -  ROZPAŁKA GRATIS



36

BIURO OGŁOSZEŃ: ul. Wawrzyniaka 9, 62-050 Mosina, tel. 513 064 503; 535 424 414, e-mail: redakcja@gazeta-lubon.pl

reklama GAZETA LUBOŃSKA 01/2025

PELLET
CERTFIKOWANY

tel. 605 981 958

• GRUBY • ORZECH 
• GROSZEK PREMIUM (ekogroszek) 

WĘGIEL

MOSINA, ul. Sowiniecka 6G
Przy zamówieniu na hasło Gazeta Lubońska -  ROZPAŁKA GRATIS

Zdrowie zaczyna się od uśmiechu

tel. +48 608 030 760
tel. +48 61 893 16 97

e-mail. kordent@onet.eu

KORDENT STOMATOLOGIA
ul. Kościuszki 64A

62-030 Luboń

Oferujemy usługi w zakresie:

stomatologia zachowawcza 

chirurgia w pełnym zakresie

protetyka - korony, mosty, protezy 

endodoncja - leczenie kanałowe pod mikroskopem

naprawa protez możliwa na poczekaniu, tel. 602 178 989

ul. Żabikowska 39
62-030 Luboń

tel. 602 337 146

Godziny otwarcia:
Pn - Pt 1000 - 1700

Sobota 1000 - 1300

PRACOWNIA ZŁOTNICZA

Polecamy usługi w zakresie:
• naprawa
• przerób
• sprzedaż
biżuterii złotej i srebrnej.

Paweł Kortus

GABINET STOMATOLOGICZNY
Renata Przybylska

(działa w ramach umowy z NFZ)

ul. Dr. R. Maya 1A

pn., śr., pt.: 8.30-14.30
wt., czw.: 13-19

tel. 533 308 360


